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CEGARN POLSKIEJ PARTY SOCYRLISTYCZNEŚ| 1 M 


NAKŁADEM: LUD. TOW, WYDARWKICZEGO, 


Odpowiedź rządu p 


Cziczerm i St. Grabski. 


Sprawa pokoju z Rosyą stanęła na ostrzu 
miecza nie tylko z powodu ostrego konfliktu 


dyplomatycznego, ale i w dostownem słowa te-| Komunikat sztabu generalnego: 


go znaczeniu. 

Mianowicie dueiowi not dyplomatycznych 
towarzyszy zażarta walka na froncie, miejscami 
na białą broń, na bagnety, przy huraganowym 
ogniu artyleryj. Ponieważ bardzo wielu z nas 

„cywilów“ takie okresy walk zna nie tylko z 
opowieści i natchnienych opisów gazeciarskich, 
umiemy też ocenić tak ich grozę, jakoteż dyplo- 
matyczne ich znaczenie. 

Bolszewicy prowadzą zaciekłą ofenzywę od 
paru tygodni i kto na tak szałoną walkę sę 
zdecydował właśnie w chwili, gdy po Świe 
polskiej ustalono blizki termin rokowań poke- 
jowych, gdy w Sejmie i w rządzie polskim już 
dawno został przełamany wpływ polityczny tych, 
ktorzy wogóle z bolszewikami nie iyiko sami 
nie chcieli rozmawiać, ale i Polski do tych roz- 
mów dopuścić nie chcieli, kiedy imieniem pol- 
skiej dyplomacyi przemawiać zaczęli ludzie, głos 
za pokojem polskiego ludu zdaje się znalazł zro- 
zumienie, wtedy po stronie rosyjskiej odpowie» 
dziano huraganem ognia i walką na bagnety, 
a Borysowa użyto za pretekst, aby rzekome pra- 
gnienie pokoju w zaciętsze przemienić walki. Na- 
wiysem dodać należy, że z wiadomości nadcho- 
dzących z frontu wnioskować należy, że Bary- 
sów i dlatego n.e był wygodny dla bolszewików, 
bo nad Berezyną mieli pr zygotowaną ofenzywę, 
której rozwinięciu mógł stać na przeszkodze ro- 
zejm właśnie na odcinku Boxysowa. 

I jeszcze na jeden moment należy zwrócić 
uwagę. Bolszewicy w swej pierwszej nocie poko- 
jowej pozostawili Polsce wybór miejsca, a dziś 
o to wybrane przez Polskę „miejsce rozbija się 
wszelka możność porozumienia. 

Nie ulega wątpłiwości, że Rosyi znany jest 
polski program pokojowy, że zwyciężyła u nas 
idea federacyi wolnych narodów kresowych na 
wschodzie. 

Program niewątpliwie grożny dla ekspanzyi 
i imperyalizmu rosyjskiego. Przeciwko zrealizo- 
waniu tego programu, tak niebezpiecznego dla 
potęgi rosyjskiej, wystąpiła z całą swą siłą armia 
czerwona, a tu, u nas w kraju, w tym krytycznym 
dla państwa momencie, przeciw polskim warun- 
kom pokojowym wystąpiła. ... epdecya. 

Jej wódz i dyplomata, p. Grabski, przewodni- 
czący sejmowej komisyi spraw za; granicznych, 
który tak bez ceremonii komentował uchwały 
tej komisyi, ustąpił z delegacyi pokojowej. 

Cziczerin i Grabski zeszii się na jednej plat- 
formie i nie godzą się na ustalone przez rząd i 
sejm polski pokojowe warunki z Rosyą. Dwaj 
pozorni wr rogowie podali sobie dłonie. Grabski 
swym wystąpieniem, i wtórujący mu okrzyka- 
mi o polskim  imperyaliżmie wszechpolacy 
wzmocnili stanowisko Cziczerina, który dziś nie 
waha się apelować do burżuazyjnej koalicyi, 
ba do niedswna zaciekłego wroga, aby pO- E 
średniczyła i poskromiła Pi Tia polską, o 
której nawet Grabski z takim oburzeniem mówi. 

W ustalaniu linii polityki polskiej na wscho- 


tnia 1520. „Rak IK. 


Lwów, czwartek 15 kwie 


CENA PRENUMERATY : 
We Lwowia ach 20 Mk., 

| do domu 23 Mk., na prowincyi 23 Mk., w 
j iucych państwach %8 Mk. (z przesyłką poczt.) 

CRNA OGŁOSZEŃ: 

miejscowe (lrowskie) za 1 wiersz nonpareil. 
1 Mk. „Nadesłane* i „Nek-oiagia* za wiersz 
noup, 3 Mk, Komunikaty 1 reklamy po kro- 
rice za wiersz uonp. 5 Mk, Drehne ogłoszenia 


i 20 fen. od wyrazu. Dia po-zukujących pracy 


z dosławą 


bezpła!nie. Ogłoszenia na niodzielę o 50*/ drożej, 

%amiejscowa (poralwawskia) zwykis 1:50 Mk. 

ra Wiersz nonp., mekrologi i nadeslana G Mk., 

komunikaty 3 reklamy 10 Mk. drobna ogłow 
szenia 40 fun. od słowa, 


Adres Redakcyi i Administra cył 
twów, ni. Fykaiuska 2. 


Cena pojedyńczcgzo nimeru na colym 


obszarze z 


CZEK P. K. O. Nr. 142.176. 


olsitiego odejdzie dzisiaj 


Zilamanie ataków bolszewickich 
na Podolu i Polesiu, 


Po odparciu przez nas ataków próbowali ` bol- 

szewicy dwukrotnie jeszcze atakować nasze po 

izycye. Ogień ich artyleryi dochodził do najwięk- 
szego napięcia, 

Wszystkie ataki zostały odparte 

w zupełności ogniem naszych karabinów me» 

szynowych i ogniem naszej artyleryi, od które! 

bołszewicy dozusli ciężkich strat i wycofali się 

na swoje pozycye wyjściowe. 
aa roliana|-. e E a 
y nieprzyjacielskiej "4 KULIŃSKI, pułkownik. 


REDAKTOR NACZELNY: ARTUR W. HAUSNER, 


z dnia 13 kwietnia. 
Rozbity wezoraj na Podolu 
nieprzyjacieł wycofał się na południowy wschód. 
Kawalerya nasza w pościgu wzięła znaczną licz- 
bę jeńców. Obecnie oddziały nesze wracają na 
swoje pozycye zasadit to: 


natarły na nasz odzie Szecilki»Strachowice. 
Wybitną rolę przy odparciu tych ataków ode- 
grały nasze latawce bojowe Gia ry poznańskiej, 
PORUSZENIE TN ZINSEGZISY? a ERYZCZA 
| ROZEZNANIA LE WTA R EP EZÓ O „OTOZ KACK PARĄ WE BW | 
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Dziś odejdzie odpowiedź do Mieskwy.- 


WARSZAWA. 14 kwietnia. (Tel. wł). 


Odpowiedź na notę Gziczerina wysłana będzie prawdopodobnie dzisiaj. 
Deeyzygn co uda niej soma na Baz m prane w saa 


28 Górników uduszenych gazami: 
Straszna katastrofa w kopalni na Górnym Śląsku. 


BYTOM. -(Pat.) Wczoraj o godz, 7:30 rano|puszczeń fachowców katastrofa nastąpiła z po” 
wydarzyła się w kopalni Gasfelenge koło Ros| wodu wybuchu gazu. Naocznych świadków nie” 
kotnicy w powiecie bytomskim stanowiącej wła-|ma, gdyż wszyscy zginęli. Śmierć górników» 
sność hr. Wałstrema katastrofa, która pocią- | którzy są Połakami, nastąpiła skutkiem udu- 
gnęła za sobą Śmierć 28 ludzi. Wedle przy- | szenia. 


Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł na wniosek Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł na wniosex« 

Prokuratury przy temże Sądzie, że treść czasopisma. Prokuratury przy tymże Sądze, że treść czasopisma 
„Dziennik Ludowy“ Nr. 87. z dnia 11. kwietnia 1920 r.| „Dziennik Ludowy* Nr. 88. z dnia 12. kwietnia 1920 r 
w artykule pod tytułem: „Druga konfiskata „Dziennika | w artykule pod tytułem: „Trzecia konfiskata Dziennika 
Ludowego w ustępach od słów : „Zdaniem prokuratora Ludowego” w ustępie od słów: „Dia informacyi musimy 
lwowskiego* do słów: „nie ma dość strasznej kary“ |podać* do słów: „w służbie austryackiej", zawiera zna- 
dalej od stów: „i tam dzienniki mogą opisywać* aż do |lniona występku z $ 300 uk uznał dokonaną w dniu 
słów : „konfiskułą nas po raz drugi* dalej od słów: |11. kwietnia 1920 r. konfiskatę za usprawiedliwioną i 
„Od ces. król. prokuratoryi* aż do Słów: „W republice zarządził zniszczenie całego nakładu 1 wydał w myśl 
polskiej* wreszcie od słów: „które powołuje się* aż 8. 493 p. k. zakaz dalszego rozpowszechniania tego 
do słów: „tak konkludwe* zawiera znamiona występku pisma drukowego. 
z & 300, 305 uk. uznał dokonaną w dniu 10. kwietnia Zarazem wydał nakaz odpowiedziałlnemu redakto- 
1920 r. konfiskatę za usprawiedliwioną i zarządził znisz-|rowi tego czasobisma, by orzeczenie niniejsze umieścił 
czenie całego nakładu i wydał w myśl $ 493 p. k. bezpłatnie w najbliższym numerze i to na pierwszej 
dalszego rozpowszechniania tego pisma drukowego. stronie. 

Zarazem wydał nakaz odpowiedziałuemu redakto- Niewykoranie tego nakazu pociąga za sobą następ- 
rowi tego czasopisma, by orzeczenie niniejsze umieścił | stwa przewidziane w $ 21. ust. druk, z 17. grudnia 1862 
bezpłatnie w nejbliższym numerze i to na pierwszej | Dz. p. p Nr. 6. ex 1803 t. j. zasądzenie za przekrocze 
stronie. nie na grzywnę do 400 koron. 

Niewykonanie tego nakazu pociąga za sobą następ- kwietnia 1920. 
stwa przewidziane w § 21. ust. druk. z 17. grudnia 1862 
Dz. p. p. Nr. 6. ex 1863 t. j. zasądzenie za przekrocze- 
nie na grzywnę do 400 koron. 


Lwów, dnia 12. kwietnia 1920. 


zakaz 


Lwów, dnia 12. (Podpis nieczytelny) 
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W imienin Rzeczypospolitej Polskiej! | W Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej! 


(Podpis nieczytelny). 


dzie zachwianą została poważnie 
wszechpolska, stąd gwałtowna jej fronda, 


której pomoc liczy Cziczerin, tak nieprzejedna- 
na|ny w swej ostatniej nocie, 


„dyktatura“ 


„DZIENNIK LUDOWY” 


Francya dni dzisiejszych. 


Francya dztsiejsza podobna jest do cziowieka, |mas staje się coraz bardziej wzburzony i wybu- 


po dłucjej i ciężkiej chorobie powracającego do 
zdrowia; nic więc dziwnego, że jej siła gospodar- 
cza jest jeszcze zbyt mała, by mogła w tej mierze 
co Anglia i Ameryka, udzielać materyaine] po- 
ncy innym, bardziej po:rzebującym krajom, W 
każdym razie odnośnie do Niemiec o tej pomocy 
mowy być ni» może: uczucia francuskie wzglę- 
dem nich są uorychczas jeszcze bardzo podniecone 
nicuiność do niemieckich stosunków wielka. Prze- 
dewszystki::n gdy się mówi o zniszczonych obsza- 
rach francuskich, odczuwa się, że się otwiera 
na mowo rang, ikwiącą w sercu każdego Francu- 
za. Nie trzeba zapominać, że te obszary były nal- 
bardziej przemysłowymi obszarami Frantyj, że 5ta- 
xowiiy jej gospodarcze bogactwo, i że o odbu- 
dowie ich nie można myśleć, jeżeli nie pomogą 
w niej wszystkie narody. Obliezomo w Anglii, że 


ODBUDOWA EUROPY OD URALU PO GIBRAL- 
TAR KOSZTOWAŁABY 700 MILIARDÓW FUN- 
TÓW SZTERLINGÓW, 

a tego kapiału świa: nie ma. Dlatego gospodarcze 

położenie Francyi jest ciężkie i poważne, 
Procenta od długów wojennych wynoszą ro- 
cznie 10 miliardów franków i nikt dzisaj we Fran- 
cyi mie wie, w jaki sposób tę kwotę wobec osta- 
bi>nej gospodarki ludowej będzie można uiszczać. 
Rewofucyjne żywioły we Francyi liczą na tę wzra- 
stającą n,ewypłacainość ispodziewają się, że 


SPADEK WALUTY WPŁYNIE NA SPOTĘŹNIE- 
NIE RUCHU REWOLUCYJNEGO. 


Mowi się tutaj: Ciemenceau dał nam chwałę wo- 
jenna, ale Lloyd George posiada wszystkie po- 
epodarcze korzyści pokoju. Jest to tylko po czę- 
So uzasadnione, gdyż nie trzeba zapominać, że 
Angiia swoją zdolność do życia czerpie nie tylko 
z Europy, lecz że ma do rozporządzenia jeszcze 
cztery części świata; ale pewne jest, że Francuzi 
przedewszystkim w myśl powyżej wygłoszonego 
aapatrywania obalili Clemenceau. 

Polityczne stosunki są nicwyjaśntone, lecz n;e 
można ich nazwać pomyśnyuni. Wybrano najbar- 
dziej reakcyjną Izbę, jaka istniała we Francyi od 
łat trzyd.isstu i obecnie jest bardzo mały kontakt 
między nią a ludnością. Rząd zniósł wszelki ro- 
dzaj racyonowarg:, ale ponieważ musi z zagrani- 
cy sprowadzać wielkie ilosci środków żywności, 
eeny resna nadżzwyera pge. Robotnicy. domagają 
się wpzowiadzenia z powrotem systemu racyono- 
wania i energicznej kontroli cen, co naturalnie 
wudnje;sze jest do przeprowadzenia obecnie, kie- 
dy rozurłał i sprzedaż środków żywności usunął 
się z pod gospogarki państwowej, Stąd nastrój 


Pięć państwowych urzędów Rewolucyjne wrzenie we Włoszech 


pośrednictwa pracy. 


WARSZAWA. Ministerstwo pracy i opieki 
społecznej komunikuje. że utworzyło 5 państwo: 
wych urzędów pośrednictwa pracy, ogniskując 
centralny urząd w s:kcyi pośrednictwa pracy. 
Urzędy mają zadanie przyjmować zgłoszenia obu 
stron interesowanych, t. j. pracodawców, posia- 
dających woine miejsca i robotników, poszuku- 
jących pracy Urzędy obejmują zakresem swego 
dzisłania dostarczanie pracowników zarówno 
instytucyom prywatnym jak komunalnym 1 pań. 
stwowym. Urzędy polecają: l. robotników prze- 
mysłowych wszelkich zawodów, 2. robotników 
rolnych, 3. robotników niewykwalifikowanych, 
4. służbę domową, 5. pracowników umysłowych 
inżynierów, techników, nauczycieli, urzędników 
it p.) Ze specyalną dbałością traktuje urząd 
pośrednictwo dla młodocianych, połączone z po- 
rada zawodową. 

W działalności swojej urzędy zachowują cał- 
kowitą neulrainość w sporach i zatargach mię- 
dzy pracodawcami i robotnikami, i obcy są 
wszelkiej polityce partyjnej. 


—o— 
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chają raz po raz wielkie sirejki. 

Związki zawodowe, a przedewszystkiem sto- 
warzyszerja, wzrosły podczas wojny a wpływ 
klasy robotniczej wzmaga się, wzbierając na sile 
przez strajki, podkopujące bądź co bądź gospo- 
darstwo ludowe. Nizrozum francuskiej burżuazyi 
jesi bardzo wisiki i dlatego rozwój Francyi nie 
jest zabezpłaczony przed wielkimi wewnętrznymi 
wsirząśnisniami 


W KAZDYM RAZIE BOLSZEWICKIE NIEMCY 
POCIĄGNĘŁYBY ZA SOBĄ ZBOLSZEWIZOWA- 
NIE FRANCYI. 

Francya z wszystkich sprz,mierzonych ponio- 


du. Wpływ kół wojskowych bywa najrozmajciej 0- 


[ia najcjęższe ofiary na rzecz zwycięstwa Zacho- 


sądzany. Podczas gdy jedni mówią o dyktaturze 
militarnej, inni sądzą, że nie istnieje bezpośredni 
wpływ inilitarystów jak w Niemczech ale że 


SZEROKIE KOŁA BURŻUAZYI GŁOSZĄ MILI- 
TARNĄ IDEJĘ 

a wojskowość działa iyik niejako w przeniesio- 
nym zakresie działania. Bądź co bądź Francya 
ma jeszcze pod bronią wieiką armię, która silne 
obciąża budżet gospodarki państwowej i uwrudnia 
jej odbudowę, Jeże. wydatkom na tę armię poas- 
Mé można, to tylko diaiego że nowe prowincye, 
które Francya zdobyła, powiększają dochody pań- 
stwa. Fakt, że Niemcy muszą się rozbroić, zwróci 
się przeciw Francyi i jeżeń nia da sję militaryzmu 
podobnie zorganizować jak w Angiii, to jest znieść 
armię a powoływać ją tylko w razie potrzeby, 


NIEMCY WŁAŚNIE DLATEGO, ŻE BĘDĄ POSIA- 
DAŁY NIELICZNE WOJSKO, BĘDĄ MOGŁY GO- 
SPODARCZO WYZDROWIEĆ PRĘDZEJ, NIŻ 
FRANCYA, 

mimo wszelkich odszkedowań wojennych, któ- 
re płacić muszą, a to z tego powodu, że zachowła- 
ją najcenniejszą część materyału, potrzebnego dla 
gospodarczej odbudowy : młodych i produktywnych 
mężczyzn, których obecną? służba wojskowa wsuwa 
ra trzy lata od życia gospodarczego. Francya i 
Niemcy, skłonione do tego potrzebami gospodar- 
czem, 


ZEJDĄ SIĘ PRAWDOPODOBNIE RAZEM W PO- 
KOJOWEJ PRACY PRĘDZEJ, NIZ SIĘ SPODZIE- 
WAĆ MOŻNA. 

Smutne byłoby, gdyby — jak niektórzy przypu- 
szczają — zeszły się razem w nienawiści do An- 
gli, gdyż to oznaczałoby wybuch nowej wojny 


światowej, 


BERNO, 11 kwietnia, Wedłag doniesień na 
desziych z Rzymu, przed kilku daiami od'yło 
się tamże nadzwyczajne posiedzenie ministrów 
pod przewodnictwem Nitti'ego celem omówienia 
wewnętrznego położenia. 

Na konierencyi byli obecni szef sztabu gene- 
rałnego i komendant karabinierów. Wewnętrzna 
sytuacya we Włoszech staja się znowu grożną. 
W Pizie, Florencyi i Livorno proklamowaso 
generalny strejk, do którego przyłączyli się i ko- 
lejarze. Pisma donoszą, że w Bari, wtargnęła 
oxoło 10.000 roboin'ków rolnych do dóbr pań 
stwowych. Wojsko okrążyło robotników ; istnieje 
obawa, że przyjdzie do starć. 

„Avanti*, organ soc- partyi włoskiej, ogłasza: 
Kierownictwo soc.-demokratycznej partyi Włoch 
jest zdania, że trwające bez przerwy ekscesy, ja- 
kie się w różnych częściuch kraju ustawicznie 
powtarzają są oznakami krytycznego położenia 
i muszą doprowadzić do rewolucyjnych wybu- 
chów. Diatego też kierownictwo partiyi use: 
za jedną z pierwszych konieczności, by proleta- 
ryat przygotował się do zwartej akcyi celem 
wywalczenia poszanowania dla publicznej wol- 
ności, pokonania burżuazyjnej reakcyi i powa- 
lenia kapitalstyczncgo rządu. 

© - š 


Nr- 90 


| Przed próbą sii poisko niemie- 
ckich na Sówym Slasku, 
Niemey grożą strejkiem. 
BYTOM Pat Dnia 6 kwietnia odbyła się w 
niemieckie 


{Opolu konierencya przedstawicieli 
lorganizacyi robotniczych na G, Śląsku z koali- 
l eyja komisyą rządzącą w sprawie zaprowadzte 
nia na terenie piebiscytowym G. Sląska t. £w. 
rad fabrycznych (Betriebsrńic) w myśl ustawy 
niemieckiej z 9 lutego b.r. Komisya syrzeciwała 
się temu, wychodząc ze słusznego założenia Ra- 
|ssdniczego, iż uliemiecka ustawa. uchwalona i 
wydana bez miidzy komiszi koalicyjnej na G. 
Śląsku nie może tu mieć zastosowania, 

Wobec tego niemieckie orcanizecye socyśtti= 
styczne zebrały się bez zezwolenia władz koali- 
ćyjnych 9 bm. w Katowicach i uskwaliiy ogło- 
Isé w pismach energiczny protest przeciwko 
wrogim rządom komisyi koalicyjuej wobec fa- 
botmków, 

W proteście, który ogłoszono dnia 11 kwèr- 
[toia domagają się socyaliści niemieccy bezwa- 
runkowo zasłosawania „dobrodzieistwa ustaw 
[nicin grożąc w przeciwnim razie nawet 
jztrejki+m Komisya jednak, wobec zdecydowa- 
| nego stanowiska polskich a1obclników, którzy 
stanowią większość i są przeciwni tym radem 
oraz strejkomt, postanowiła wystąnić euergicznie 
przeciwko machinacyom niemieckim, które mają. 
na celu nie co innego, jak tylko wywołanie 
podobnych rozruchów jak w Niemczech, hy u- 
trudsić komisyi jej rząde. W każdym razie za- 
lnasi się xa G Śląsku ma burzę i ewentualny 
jstrejk robotników niemierkich będzie walay 
| próbą sił polskich i niemirckich 


I > RZE 4 
Mowy dodatek drożyźniany dla urzęd: 
ników. 

WARSZAWA. 13 kwietnia. Jak słychać Ra» 
da ministrów, uwzględpiając trudne położenie 
jmateryalne urzędników państwowych, wypłaci 
lim miedzye10 a 20 bw. pensrę w normach do- 
|tiychczasowych, pozostawiając wypłatę nowego 
|dodatku drożyżnianego do czasu załatwienia tej 
|sprawy przez Sejm, 
| —o- - à 
Ronferencye z Niemcami cieszyñskimi 

w Warszawie. 

WARSZAWA. 14 kwietnia. (Tel. wł.) Dele- 
gaci polscy i niemieccy ze S aska Cieszyńskiego 
przybyii tutaj i odbywają konferencyę z prez. 
Skalskim i min. Patkicm. (Stoi to w związku ze 
sprawą plebiscytu. Red.) 
| > 4 
Obliczenie strat, wyrządzonych przez 

Rosyah na ziemiach wschodnich. 

WARSZAWA. (Pat) „Gazeta Warszawska“ 
pisze: Wobec mających się rozpocząć pertrakta- 
cyi pokojowych Polski z Rosyą bolszewicką, 
wszystkim inspektorom likwidacyjaym na zie- 
¡miach wschodnich po'econo, aby niezwłocznie, 
tj. do dnia 15 bm. zebrali dane przypuszczal- 
nych strat wyrządzonych przez Rosyan i bol- 
szewików mieszkańcom tych ziem w rolnietwie, 
handiu i przemyśle oraz w życiu prywatnem, 
x: wykazaniem ilcści zniszczonych objektów 1 
| ich wartości w rublach złotych. Dla obliczenia 
jtych st at polecono zwołać zjazdy likwidacyjne, 
a uchwały tych zjazdów przedstawić niezwłosz- 
nie zarządowi ziem wschodnich. 


—0— 
POŻYCZKA FRANCUSKA. 

LYON. (Pat,), Radło. Minister finansów Mar- 
schall podał do wiadomości Izby delinitywny re- 
zultat pożyczki. Subskrypcya wynosiła 15 m;liar- 
dów 700 milionów, na co przypada w mone- 
cje 6 miliardów 800 miljonów, w borach obrony 
narodowej 8 mijardów, w obligacjach obrony 
narodowej 560 miionów, w kuponach renty fran- 
cuskiej 875 miljonów, w innych walorach 4 mi- 
lony. 

- ko j 

Milion strejkujących kolejarzy 
w Ameryce. 
WIEDEŃ. Pat. BK, z Berlina. Wedle „Berl. 
Tageblattu" liczba strejkujących kolejarzy w A- 
meryce wynosi 1 milion, 


| 
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„DZIENNIK LUDOWY“ 


ile wolne podwyższać czynsze 
we Lwowie, 


W artykule pod powyższym tytułem umie- 
szczoltym w „Dzienniku Ludowym z 12 cą 
inża 1920 zaszła omyłka drukarska, którą niniej- 
szem prostujemy. 

Otóż 13-procentowa podwyżka czynszu z po- 
wodu podwyższenia podatku wodociagowego, po- 
datku gminno-czynszowego i dodatków gminnych 
do podatków domowo-czynszowych dopuszczał- 
ną jest przy czynszu od 600 do 2400 Koron (ane 
2000 Koron), zaś 14-procentowa podwyżka do- 
puszczalną jest przy czynszu od 2401 Koron (a n,e 
2001 Koron) do 4000 Koron. 

Wobec tego dopuszczalna podwyżka czynszu 
z powodu podwyższenia wspomnianych podatków 
zmjnnych i dodatków gminnych do podatku rzą- 
dowego wynosi: 


przy czynszu rocznym do 600 K 100, 


n : « od 600K „ 2400 K 135%, 
: z « od 2401 K „ 4000 K 14%, 
. . . od 4001 K * 


6060 1X 15% 
e porad 6000 K EMF 

Zauważyć należy, że podatek wodociągowy, 
podatek gałnno-czynszowy (t. zw Xracary czyn- 
szowe) i dodatki gminne do podatku rządowe- 
go (domowo-czyńszowego) wymierzane bywają od 
podatku iasyonowanego. Rząd zwom,t wła- 
ścicieli realności od obowiązku przedkiadania fa- 
syi za lata 1919 i 1920, tak, że wszelkiego rodza- 
ju podatki i dodatki domowe wymierzane zosta- 
ją obecnie na podstawie fasy; przedło- 
żonych jeszcze w r. 1917, mimo, że od tego 
czasu czynsze mieszkań i lokali przemysłowych 
zostały znacznie podwyższone. 

Notabene o tem zapominają właściciele real- 
ności, którzy szczególnie w ostatnich czasach ax] 
ciężko skarżą się na swój opłakany los. 

Otóż tak jak z jednej strony w myśł ustawy 


z » a 


nego w r 1917 czynszu za odnośne mieszkan;e, 
a nie od czynszu obecnie opłacanego. 
Weźmy przykład. Lokator płaci obecnie za 
mjeszkanie 5000 Koron rocznie. Tosamo mieszka- 
nie było fasyonowane w r. 1917 z czynszem 2000 
Koron rocznie, Wobec tego właścicjel realności 
może z powodu podwyższenia podatków i dodat- 


ków grniunych podwyższyć czynsz ale nie o 14 t 


procer! od 3060 Koron, łecz tylko o 13 proceni 
od 2000 Koron, a zalem ni? o 420 Koron, lecz 
jedynie o 260 Koron rocznie. 

Oboiętrem jes: w iym wzg'ęd ie. czy ów ib- 
kator dane mieszkanie zajmowa: już w r. 1947, 
też później do niego się sprowadził. 

I leszcze na jedna rzecz powinni lokatoro- 
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wie zwracać uwagę. Podwyżka czynszu z powodu 
podwyższenia podatków i dodatków gminnych do- 
puszczalna jest tylko przy kontraktach naj- 
mu, które już zgasły a odnawiane zosta- 
ja jedynie dzieki ochronie lokatorów. 
| Jeżeli np. ktoś w r, 1918 wynajął mieszkanie 
na rok, a po upływie tego roku został w tem 
mieszkaniu na podstawie ustawy o ochronie lo- 
katorów, to na podwyżkę musi się zgodzić. 
Jeże i zaś ktoś wynajął mieszkanie przypuśćmy 
1 grudnia 1919 r. na jeden rok, tak, że kontrakt 
gaśn.e dopiero 1 grudnia 1920, a wszystkie po- 
datki ma płacić gospodarz, to gospodarz ma 
akże ponosić podwyższone obeenie 
podatki i dodatki gminne imie ma pra: 
| wa przerzucać podwyżki podatkowej na lokatora. 
bo gospodarz 'wynajmując mieszkanie na rok, i bio- 
rąc na siebie wszystkie podatki, wziął na sie- 
łbie także ryzyko podwyższenia podatku. 


ł <0 


Czy Gdańsk ma być poriem han- 


diowym Polski czy też podstawą mi 


dla niemieckiej marynarki. 


Od chwili gdy ruręły Niemcy impervałistv- 
czne, Prusy wschodni> nie przestały odgrywać 
roli . Piemontu wschodniego. Tak spiski Goltzów 
i Bermontów jak tzamach Liittwitza i Kappa 
znalazły w sej kolebce ducha pruskiego znako- 
mite oparcie. 

Między tą prowincyą przesiakła duchem zdo- 
bywczym 
znajduje się dzisiaj Polska odbudowana i jej na- 
turalne uzupełnienie, port Gdański. 

Nie przesadzając w niczem militarnej ważno- 
ści tego tery.orsum. musimy sobie zdać sprawę 
z tego, że jeśli ten trójką! ziemi, oblany falami 
Eałtyku i Wisły, jest naturalnym portem dla Po!- 
ski, może $akże służyć jako most strategi- 


inowemi Niemcami demokrstycznemi | 


o ochron,e lokatorów wolno właścicielowi real-|ezny między Nismeami a Prusami wschodnie- | 
ności podwyższyć czynsz, skoro podatek domo- |m; Woine miasto Gdańsk, na skutek artykułu 105. 
wy zostanie podwyższonym, to z drugieł Strony | traktatu wersalskiego lest dziś zalany pruskim? 
nie wolno mu z tytułu podwyższenia podatku |żywiołami reakcyjnymi, które pracują tu na ko- 
podwyższać czynszu więcej, aniżeli o podwyżkę rzyść dawnych swych panów. Pod amie 
podatkową. tekcyi Ludendorffa i współpracowników jego i 
| 


Jeżeli zatem właściciel realności we Lwowie | wielkiego sztabu generalnego którzy malą w 
z powodu podwyższen.a podatków i dodatków |Gdańsku wysokie pozycye, pragną one dokonać 
gminnych zażąda od lokatora podwyższenia czyn-|swego dzieła nienawiści i zemsty. 
Szu, to lokator musi się ma tę podwyżkę zgodzić | Polska potrzebuje Gdańska dla swego roz- 
w wysokości procentowej powyżej wykazanej, po- | woju gospadarczego; upatruje ona w tem wołnem 
winien jednak przy tej sposobności zażądać ©d | mieście tylko swól port handlowy i niew'e- 
właściciela okazania mu fasyi za rok 1917 lub wy- | cej. Niemcy zaś starego systemu widzą w tery-, 
kazania w jakiej wysokości mieszkanie w r. 1917 | toryum gdańskiem pomost między sobą a Pru- | 
było fasyonowane, bo ta podwyżka procentowa |sami wschodniemi, otwierający im drogę do po- | 
czynszu ma być obliczoną wedie fasyOnowa- | rozumienia się z Rosya, | 


Ententa winna tedy wybrać między tymi dwo- 
ma poglądami. 
Je$i Gdańsk ma stać sie tem, czem chcą go 
é alianci (Koalicya), tj. wielkim wotnym por- 
tem, majacym dawac Łacuodowi surowce, którymi 
europejski wschód rozporządza, musi się zająć je- 
dynie 1 wyłącznie sprawami handiowemi. Jeśti 
zaś przeciwnie „woine miasto ma być przyku- 
te na zawsze do idei dominujących Prus; jeśli 
odgrywać ma rolę germańskiego mostu, to za- 
gubi się w koncepcyach strategicznych i milita* 
rystycznych i stanie się niebezpieczeńsrwem dla 
Europy. i 

Otóż wiadomo rm, że w tej chwili Niemcy 
zajmują sie w Gdańsku przedewszysikiem orga- 
nizacyami militarneni. że wydaje się tam pienią- 
dze celem zaopatrzenia „polievi gdańskiej”, naby- 
„cia autów, aeroplanów itp. Najlepiej charaktery- 
| zuje »ryentacye iej polityki fakt, ze Niemcy gdan- 
sey zgadzają sia na żądanie przyłączenia do wo!- 
nego miasta połowy półwyspu Hela. który w tra- 
ktacie wersalskim przypadł Polsce. Jasne jest ve 
wystarcza ustawić bateryę na tym półwyspie, a- 
bv port Gdański pozbawić bezpieczeńsiwa. Z dru- 
giej strony napierają Niemcy, aby wcielono Teze- 
wo do ierytoryum gdańskiego. Tezewo (Dirschau) 
jest węzłem kolejowyin nadzwyczaj ważnym i pa- 
nującym nad komium,kacyą między Prusami wscho- 
dniemi a Prusami zachodniemi. Gba mosty bliźnia- 
cze,łączące lam dwa brzegi Wisły, są niezwykłe] 
wagi i odegrały np. w 1914, w czasie ofenzywy 
Hindenburga role miepoślednią. 

żądania tedy Niemiec są jasne. Domagamy się 
by Europa nje chwiała sie w wyborze między Gdań- 
skiarm militarnym a Gdańskiem jako spokojnym, 
pokojowym portem. 
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ARTUR ĆWIROWSRI. 


POD ŁUNA 


= Powieść z roku 1918. == 
(Ciąg dalszy). 


Włodzimierz odezwał się z udanym zdziwie- 
1iem : 
— Jakich „naszych“ wojsk? Nasi żołnierze 
pokładłi się pokotem od Wisły po Styr, umiee 
rając za swoją ideję lecz za cudzą sprawę. A ci, 
co zostali, plunęli w twarz swym opiekunom 
i skierowali przeciw nim bagnety. l teraz jest 
tylko jeden nasz wróg, en, co naszą ziemię 
depce . l 

Mówił to głosem spokojnym, jakby stwier- 
dzał fakt, nie ulegający wątpliwościom. Babka 
podniosła oczy od pasjansa i patrzyła na niego 
przestraszonym wzrokiem. Ojciec natomiast 
uniósł sig: - 

— I to ty mówisz, ty... żołnierz cesarski ? 
U mnie w domu wara od takich rozmów :... sły- 
szysz? Stużyłem dwadzieścia lat najjaśniejszemu 
panu... żyję z pensji rządowej i mam słuchać 
praw tego państwa... Tak myślą wszyscy Połacy... 
ale wy, wywrotowcy, zdrajcy j 

— Zdrada stanu. 

— Tak jest, zdrada stanu.. i zdrada sumie“; 


nia, bo przysięgałeś na wierność. | 


— Sto takich przysiąg podeptam nogami Bo] 


to tyłko Austrii Niemcom chyba nie mamy nic 


teraz tylko doizymywać trzeba, gdy Się zaprzy- |do zawdzięczania. 


sięgnie nienawiść, Taki czas nastał. 

— Jezus Marya! co ten człowiek wygaduje!— 
jęknęła babka. — Niech choć ja lego nie słyszę... 

— Ale owszem, niech mówi dalej. Byli już 
tacy i przed nim i dziś po kryminałach siedzą... 
w najlepszym razie, | tak powinno Stać się 
wszystkim, co buntują na rząd i pańsiwo! — 
zakrzyczał. 

Nastało chwilowe milczenie, wreszcie Renia 
skonstatowała: 

— Jakie to wstrętne, co ojciec mówi! Można 
pójść i donieść na nas policji... Tak się wita 
syna, co powraca z wojny.. 

— Daj spokój! — przerwał Włodzimierz — 
nie byłem na inne przyjęcie przygotowany. 
Mniejsza o to! 

Łyżźwicki zmilygował się nieco. 

— Bo skorośmy złączeni z tym państwem, któ- 
re dało nam możność rozwoju — recylował 
powtarzane przez kilkadziesiąt lat głupstwo, a 
które od szeregu miesięcy w różnych warjan- 
tach wyczytywał w gazetach — niegodziwością 
jest teraz, gdy się znajduje w ciężkim położeniu, 
odpłacać się zdradą. Polacy nigdy nie byli zdraj- 
cami.. a my mamy dużo do zawdzieęczania 
Austrji. 

— Ojciec naprzykład swych sto ośmćziesiąt 
koron pensji — wtrąciła złośliwie córka Lud- 
wik. ch.ąc ją uratowac Od r pliki starego, rześł 
ADiesz[ne 

— Nawet gdyby I tak było, co meprawda, 


— Niemcy są sprzymierzeńcami A ustrji, Gdyby 
nie oni, dawnobyśmy tutaj mieli Moskali. 

— Lecz za fo mniejby było szubienic po 
miastach i wsiach Galicji 

Włodzimierz wstał z krzesła, mając dosyć tej 
dyskusji, która drażniła go całą płytkością, właści- 
wą mózgowi ojca. Nie oburzał się: czuł pogardliwą 
lirość dla małego człowieka, a cień smutku, co 
co mu osiadł na czole, wywołany był myślą, że 
z takich jak jego ojciec, składa się olbrzymia 
rzesza tych pospolitych, ciemnych, otumanio- 
nych... powtarzających narzucone frazesy i wie» 
rzących w nie jak w prawde życia... tych drżą- 
cych jak stado owiec przed brutalną siłą... tych 
kochających swój maieńki, spleśniały spokój dnia 
i nocy. 

Ludwik jak zamagnetyzowany wodził oczyma 
za każdym ruchem Rem. Siedziała jak różowe 
i biękitne zjawisko, jak księżniczka z baśni, co ~“ 
zeszła w ubogi dom codziennej szarzyzny 
+ moski. Tak przynajmniej wydawało się jemu 

Bo dziewczyna miała teraz rzeczywiście nie 
zwykły jakiś bask w oczach, jakąś dumną ła- 
skawość w Oodnoszeniu się do obecnych Onie 
śmielato go 10 i dlatego daremnie sili} się na 
nawiązanie z nią rozmowy. 

Ręka jei leżała na brudnym 
stę machinalnie trendziam! 

i = Nie Obstaypujsobrusa — 
 uwagię. 
j E, M m 


obrusie, bawiąc 


zwróciła babka 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Ostatn,e ciepłe dnie przyspieszyły pozwól 
fiory o całe dwa tyget: i drzewa już bujnie po- 
krywają sie iistowiem. Na ogół donoszą z prowin- 

jcyl, że najgorzej przezumowan= żyta i eziminy pod 
wpływem «icpia pięknie się poprawiają i roku- 
ją różowe nadziej 

My zaś co do przyszłego urodzaju dotąd peł- 

ini jesteśmy optymizmu, należy tylko, by obecny 
piękny czas ludność wyzyskała i pilnie obsiaia 
3 obrobiła poig i ogrody a matka-przyroda trudy 
ich wynagrodzi, Należy w przyszłość patrzyć z 
otuchą, bo dobre żniwa będą naipewniejszym ra- 
tunkism dha głodujących biednych mas w miastach 


z. (i < q + 
Jłowiny z ania. 
Łer$w, 14 kwietnia 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO: 3 

We środę 14 kwietnia „Noc w Wenecyi*, operztka 
|. Straussa w niezmienionej obsadzie. 

—0)-— 

REPERTUAR TEATRU WODEWILOWEGO: 

(Bilety wcześniej do nabyca w biurze dzienńtków | 
St. Sokołowskiego ul. Jagiellońska 7). | 

Od wtorku 13 kwietnia do niedzieli 18 kwietna o 
godz. 130 wieczór „Raat ną piaży“, rewia ze spiewacz- 3 ge. 
ką Heieną Rines i humorystą jaskowsuim, „Ó piero stolecznych i ma a k 
wyżej", wodewil z M, Dracową i M. Dobrowolskim w POMNIK PREZYDENTA NEUMANNA WE 
głównych rolach, orkiestra 40 pułku strzelców lwow: | LWOWIE. U wylotu vicy Mikołaja Reya na ulicę 
skich, „Wesele na Kleparowie". Głowiaskiego leży usypana od miesięcy wspan;a- 

ła góra śmąeci 

REPERTUAR GAL. BIURA KONCERTOWEGO 5 
M. TUERKA. 

Piątek 16. kwietnia: Polski Kwar et 
Program: Mozart. Beethoven i Czajkowski. 

— 0O 

REPERTUAR TEATRU LITERACKO - ARTYST. 
„CZWÓRKA* w sali „Casina de Paris“. 

Program XVII. od środy %-go kwietnia 
codziennie od godz. !/„B-mej wieczór. i f 

Anda Kitschman w Swoim repertuarze, Mila Katmiń- 
ska. balerina Teatru Wielkiego w Warszawie, Paulina 


smyczkowy: błagać Magistratu o jej usunięcie, w szczy! tej 

447--2| góry wetknął pokażny drążek ozdobiony u szczy- 
tu flagą o kolorach miasta, czerwono-niebjeską. 
Tuż pod fiagą przybia na drążku duża tablica 
z napisem zrobionym ozdobnym drukiem: 


Prezydentowi miasta Lwowa 
JÓZEFOWI NEUMANNOWI 
i na cześć ijchwałę 

Pod tą tablicą przybita jest druga a na niej 
znane rozporządzenie Magistratu, opatrzone cię- 
tymi uwagami pod adresam prezydyum. rozpo- 
czynające się od sakiramenialnych siów: „Do lud- 
ności miasta Lwowa. — Dur, tyfus plamisty sze- 
rzy się. — Wszy przedewszystkiem.,... itd — Ja- 
ko znak czasu ku ozdobie miasta chce widocznie 
magistrat udekorować jak najwystawniej ulice i 
piace naszego miasta. 

SAMOBÓJSTWO UKR. „DYGNITARZA* PO 
MILIONOWEJ DEFRAUDACYI. Sekretarz posel- 
stwa ukraińskiego w Wiedniu, Viienky, będący rô- 
| wnocześnie kasyerem poselstwa, przywłaszczył $o- 
ibie z powierzonych mu pieniędzy 10 mifionów 
|koron, poczem, gdy posełstwo wpadło na trop 
defraudacyi, popełnił samobójstwo. Mianowicie po- 
derżnął sobie żyły i powiesił pię. 

* i BACZNOŚĆ PRZED OSZUSTAMI. Po domach 

~ ma ma og w POLU. Z imi juwijają się agenci rzekomo firmy U. Wolf „art. 
> ki wyk r iA R izaki. dla powiększania portretów w Ośw;ęcimiu* 
a m pm e gz idą | zbierają zamówienia na powiększenie fotografii 
w porozumieniu z zarządem miasta i Komitetem Aien GÓR, Mista GktKast e» s, 
Pan „Prządki Maryi“, urządziło zbiór 10,000 ar" I fotńgwdlie, Aby f „A. nieda GE 
Z kwoty tei zakupione artykuty wysłano do dy- Podobno Już siki Gi dało sę > lm spos ób 
spozycyi Dowództwa Frontu Podolskiego. naciągnąć, ale nikt zamówionego portretu ne ò- 

Z MUZYKI. W piatek dnia 16. bin, wystąp; ro trzymać, Tych pomysłowych oszustów należy na- 
raz pirwszy we iiwowie z koncertem Połski | tychmiast oddać w ręce pólicyj i ostrzega się 
Kwartet smyczkowy. Zespół złożony z artystów przed takimi „portrecistami**. 
tej miary jak J. Getnek: i J. P, Wolanek (sirzypce) KRÓL BANDYTÓW", NOCOŃ PŁATNYM 
M. Łobarzewski (aitówiezh i D. Danczowski (wio- WŁ AN MYWACZEM RZ ADU AUSTR jak ślę dka. 
jonczela), stanowić będzie pierwszy stały polski | ai w toku dochodzeń prowadzonych przez se- 

wartet smyczkowy, a zadaniem jego będzie kul- j ae 3 t = 

tywowanie muzyki konto waj, tej najszlachet- dzjego śledczego w sprawie bandyty Noconia, 
nisej i majpiękniejszej odrwórczości jeką w dzie- | 
Gzjnie sztuki znamy. Nowo założony kwartet za-| 
peini dotkliwą luxę w naszem życju artystycznem 
a dwięki wysokiemu artyzumówi poszczególnych 
wykonawców, zespół ten niewątpliwie wkrótce 
stene na poziomie słynnych kwartetów zagra- 
nicznych, Impreze kwartetu prowadzić będzie w 
Polsce biuro koncertowe M. Tuerxa. 

Program koncertu piątkowego obejmuje | 
arcydzieła: Mozarta, kwartet D-dur, Beethovena | 


1920 r. 


Noskowska, piosensi liryczne. Romuald Gierasieński ten kopice usypali 
jako „Dziadek%, Marek Winakeim w swoim repertuarze. RODACY 
„Lwowianka” duet Andy Kitschman (p. Noskowska ź . 

i W. Wesołowski; „Maks i Moryc* operetka J. Bucz- A. D. 1920. 


kowskiego (A. Kitscnman, R. Gierasieński, Z Orwicz, 
M. Farłowszi, M. Windheim). 


Kasa dzienna od 9—1 i od 3-5u Q. Seyfarta 
(Aksdemicka é), kasa wieczojya od godz. 6. wieczór 
(Rejtana 3). b 

W przygotowaniu: „Przedstawienie amatorskie“. 

W piątek 16. bm. premira programu XIX 
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POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ odbędzie się 
w czwariek dnia 15. kwietnia 1920 o godz, 6. 
wieczór w sali posiedzeń Rady miejskiej. 
ODEBRANIE DEBITU. Z powodu tendencyj- 
nego szerzenia ujemnych wieści o państwie pol- 
skiem, prezydyum namies:nictwa odebrało debit 
pocztowy na obszarze admin. małopolskim na- 
stępującym pismom: organowi emigracyi ruskiej 
w St Zjedn, „Swoboda“, tygodnikowi komuni- 
stycznemu we Wiedniu „Swit“, oraz czasopismom 
„Moloi“ i „Litieraturzo-naukowyj Zbirnyk''. 


roinisterstwa wojny, jako płatny włamywacz. I 
tak ma 2 lata przed wybuchem wojny wysłało go 
austryackłe ministerstwo wojny do Częstochowy 
aby Tam włana: się do biur woiskowych celem 
wykradzenia aktów mobilizacyjnych Wyprawa ta 
wówczas Nocontowi się nie powiodła. 
KRADZIEŻE KIESZONKOWE. W wozi: trom. 
KR. D, skradziono p. Mojżeszowi Grauerow. kup- 
cowi z Umowa porifeł z 4/00) kon i kwętem na 


kwartet F-dur op. 59. i najpiękniejszy kwartet | 24.060 kor, — P. Adamowi Goworkowj, zegar- | 


Czajkowskiego D-dur op. 11. Zapowiedziany wie- | mistrzowi notes z 800 kipi 1 dokumentami oraz p. 
czór obudzi! w szerokich kołach publiczności nie- |p- Mojżeszowi Radhausowi portfel z 2.500 kor. 
zwykle zajnteresowałie a wśród melomanów gra. |i dok, zaś w wozie H. G. skradziono p, Broni- 
wdziwą radość. isławie Manowej, żonie urzęd, koł, z torebk, 849 
Odczyt K. Tetmajera zapowiedziany na 16. | Mii 100 kor. 
bm, zostaje wskutek zachorowan,a preiegenta od- 
wołeny. Za kupione bilety kasa zwraca pien,ądze. | pola skradziono p. Maurycemu Beiemerowi, fry- 
JAKĄ BĘDZIE WIOSNA I LATO I JAKI BĘ. | Zyerowi z Ternopo'a, złoty zegarek z łańcuszkiem 
DZIE URODŻAJ? Trudno o tem prorokować re. Warf. 5.000 kor. zaś p. Szache Soblowej w cza- 
porterowi i najsprylniejszernu. Toteż „zasięgnął | słe jazdy z Dawidowa Ca Lwowa pugjlares z 
on języka” u wiejskich „płanetajków”, którzy ja- 10,000 ioon, i czekiem na 20 dolarów. 
ko kludge obcujący z przyrodą czasami coś niecoś KRONIKA POGOTOWIA RATUNKOWEGO, 
„„przeniuchają”. Otóż twierdzą oni, że lato będze | Celem zaopatrzenia zgłosili się tu ostatnin: Ka- 
bardzo urodzajne, bo w dzień Wielkiego Piąt- | zimierz Cieśluciński, lat 15, terminator, zam, przy 
ku deszcz padał, co jest w tym klesunku „pewną |ui, Orrdańskiej 1. 25, z przesirzeioną przypadkowo 
wynocznią! Sirzesemi z newolweru lewą ręką. Zofia Loszo- 


Tej nocy, ktoś pomysłowy, nie mogąc Sję do- | 


był on przed wojną na usługach austryackiego | 


W czasie jazdy koleją ze Lwowa do Tarno- | 
| bec 


NK. RO 
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| wa, łat 32, sklepowa, którą wedle jej iutor:nac 
„w czasie kupowania piwa wlasciciel restauracyń 
przy pł. św. Teodora J. Agii zranił w brodę. 
(Michał Bocianowski, lat 13, uczeń, którego w o- 
,koljcy Podzameza samochód potrącił kontuzyując 
go dotkliwie po całem cieie i Henryk Scher, lat 
[14, którego piss pokąsał w prawą rękę. 
| KRADZIEŻ MĄK! W PIEKARNI Zajęcj w 
‘piekarni p. Jaworka przy ul, Łyczakowskiej 1. 
156 „SiŁanisław Kupiski i Grzegorz Duwała sd 
dłuższego czasu kradi makę. Z końcem marca 
br, skradi 40 kg. żytniej maki zaś 10 bm. nocą 
skradii 115 kg. iecz spłoszemi pozosiawjij za SĄ- 
siednim parkaenem 40 kg w worku, zawiązanym 
w szelki Kuipińskiego. Szkoda z powodu kras 
dzieży tej wynosi.okolo 10.000 kor, Ujęty Duwała 
przyzoał się do kradzieży, zaš Kui. zam, przy ul. 
Leśnej I. 17 zdołał zbiedz wraz ze swą narzeczoną 
Wiztoryą Marcichów. Insp, pol. Szolginia ode 
(brał złcżone 1104 kor. przez Mar. u Gozortowej 
przy ul. Leśnej l. 7, które zdeponował na pokcyi. 
| WLAMANIA I KRADZIEŻE. P. Kacinierzowi 
| Bilińskiern skradziono z mieszkania przy ui, Grun- 
waldzkie L 1, 24 srebrnych widecówi i łyżek i 
nieco biżuteryj. wartości 10.090 kor, 

W Sehronisku kob'et przy pł. Kapituinym L 
2 skradziono z kufra chwilowo łam mieszkającej 
p. Maryi Zagórskiej z Rzeszowa nieco garderoby 
wart, 400 kor, 
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KOMU WIADOMY obecny adres ppr. W. 
Karczewski:go, ostatnio stacyomowanego w pæ- 
wiecie jaworowskim, zdaje się przeniesionego da 
Warszawy, raczy podać ewent. za wynagrodze- - 
nien do redakcyi „Dziennika Ludowego" pod 
„zdradzony. 
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O czynie jednego z naszych 
szlachetnych, stów kilka, 


LISKO, w kwietniu. 
Kilkoletnia wojna europejska sprowadziia — 
jak wiadomo — upadek morainy wielu i zcepra- 
wowała liczne charaktery — ale najsmnutniejszym 
już objawem jest zanik uczuć patryotycznych, 
szczególnie u tych, którzy patryotyzm wzięli w 
'pionopoi i którzy — ze wzgiędu na swoje stanc- 
wisko społedzne i materyane — są obowiązani 
stać w piewszym rzędzie na straży interesów nx: 
rodowych. 
| August hr. Krasicki, wtasciciel dóbr zgemskich 
w liskiem i rohatyńskiem wydzierżawił majątek 
Stratyn ; Dubryniów koło Rohatyna — około 
1500 morgów — czechowi Sirowemu który we 
wspomnianych mielsoowościach zamierza kapia- 
łem czesko-zydowskim założyć zakłady przemy- 
|sowe i teksploatować — z naszą szkodą — na- 
| 


* 


sze ojczyste, przyrodzone bogactwa. 

Czy hr. A. Krasicki nie mógł przeprowadzić 
tego we własnym zarządzie? Ale p. hrabia chce— 
widocznie — ciągnąć zyski bez trudu. 

Gto w tym samym czasie, kiedy chciwy Czech 

usiłuje zrabować nam perłę ziem polskich — 
Śląsk Cieszyński — kiedy my na thunnych wiecach 
| podnosimy krzyk protestu przeciw czeskim zatu- 
|som, kiedy robotnik polski oddaje ciężko zapra. 
|cowiany grosz na obronę zachodnich kresów prze- 
ciw Czechom, kiedy lud nasz jęczy pod presysmk 
czeskiem; xa Śłąsku, Spłszu i Orawie, kiedy leje 
|się krew posia w lych ziemiach, a w miastach 
|wsśchodnie; Małopolski inteligencya uir. za inl- 
cyatywą Czechów agituje za przyłączeniem tel 
ziemi do Czecho-Skowacyi, wtedyto grabarse in- 
tertsów narodowych, których duszom nędznym 
obce Są marodowe idee, oddają ztemię naszą na 
której nie wyschm jeszcze krew serdeczna synów 
ludu wylana dia jej obrony, w rece naszych naj 
gorszych wrogów. 
Dziwne, że p. hrabia — jak wyraził się wo- 
jednego z naszych czytemików — zobow;ę- 
zał się słowem honoru nie wydzierżawiać mająt- 
ku żydom. nie czuł się związanym temże słowera 
iw stosunku do stokroć gorszego wroga — Cze 
cha. Ciekawe zaiste polęcie ma p. hrabia o słową 
honowu i ciekawy jest bonor tego pana. 

Tyle ma razje. 


= 
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Magistrat a młodzież akademicka, 


Choć niczemu nie trzeba się dziwić w dzisjej- 
szych czasach powolnego zatracania wszelkiej 
etyki i rozwieknożniania się duchowego cham- 
stwa, lecz mimoto uważamy ża swój cbowiazek 
podać do opinii publiczne! następujący oburza- 
jący fakt. 

Kuchnia akademicka — główna agenda „To- 
warzystwa Brainjej Pomocy', udzielająca w ta- 
niej cenie obiadów, które stanowią czasem prawie 
jedyny posilek najnieżamożniejszej młodzieży a- 
kademickiej, jako instytucya o wybitnym chara- 
kterze dobroczynności publicznej, zawsze cieszy- 
ła sh: żywem poparciem społeczeństwa — i nie põ- 
trzebuje chyba uzasadn,ać tego obecnie. 

Syluacya akademików, nie mających wogóle 
często czasu na zarobkowanie, a zmuszonych dzię- 
ki pracy umysłowej odżywiać się lepiej niż innj, 
chyba najbardziej jest pożałowania godną — 
wszak młodzież wyższych uczelni to pierws, bo- 
jown;cy o lepsze jutro naszej Ojczyzny w dziedzi- 
nie duchowego Jej odrodzenia. Obeemi I widać 
niezrozumiałemi są prawdy powyższe dla Sza- 
nownego Pana Sekretarza Magistratu lwowskie- 
go p. Stobieckiego (też kiedyś akademika), Kje- 
dy reprezentant „Tow. Br. Pom.“ kol. B, zjawił 


a 


Powołanie do Świadczeń wojen: Wymiana względnie stemplowa- 


nych. 

Pojawiło się rozporządzenie o powołaniu do 
świadczeń wojennych i wywołało zrozumiałe za- 
niepokojenie w majszerszych warstwach społe- 
czeństwa... bośmy już takie świadczenia prseży- 
wali, kiedyto biedaków łapano po uł cach, a bo- 
gate nieroby umiały otrzymać zwolnienia; bo 
za te świadczenia obiecuje się płacić aż no 6 kor. 
dziennie na całe utrzymanie, płatnych z dołu 
miesięcznie; wreszcie powołanie takie do świad- 
czeń, o ile zostanie przeprowadzone na wielką 
skalę grozi zahamowaniem naszego słabego jeszcze 
przemysłu. 

Na te niebezpieczeństwa zwacamy uwagę 
władz. Potrzeby wojny każdy rozumie, ale trzeba 
się też liczyć z warunkami, w jakich żyjemy i 
z potrzebami społeczeństwa. 


] 
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| Zezwolenia na zakupno drobnych ilości zie- 
mniaków dla osób prywatnych na pokrycie ich 
własnych niezbędnych potrzeb spożywczych oraz 
zezwolenia dla Zakładów gmin i Instytucyi wła- 
snego powiatu w ilościach nieprzekraczających 
jednorazowo 100 ctn. metr., udzielają w obrębie 
włascego powiatu odnosne Starostwa. 

Przewóz ziemniuków kolejami do 100 xg nie 
podlega żadnemu ograniczeniu. 


się w Magistracie, by prosić w imienju Kucknj 
Akademi:xiej o stały przydział wobec zastrasza- 
jącego braku produktów, to po czterokrotnem zja- 
wianiu się i odsyłanie go od Annasza do Kaila- 
sza, gdy nareszcie dostąpił zaszczytu że mógł sta- 
nąć przed potentantem lwowskim, w odpowie- 
dzi usłyszał jeno oświadczenie, że Magistrat nie 
jest obowiązany dawać przydziału dla kuchni a-, (Rey: 
katiemickiej, który to przysługuje li tylko ludności E raju, 
miejscowej (akademiey widocznie pochodzą z HO- MORDERCY WŁASNYCH RODZICÓW. We 
nolulu?!), Pomi,ając już niegrzeczne zachowanie | wsi Zujewie, w Mińskiem, syn właśc. ziemsk. 
się Sz. Pana Sekretarza (nie podanie ręki, odsy- | Szymon Cierlakiewicz wbrew zakazom rodziców 
łan,e do jutra etc) — mamy zaszczyt niniejszem |brzł udział w napadach rabunkowych. Gdy re- 
stwierdzić, że wbrew zdaniu Sz. P. Sekretarza | dzice chcieli go odwieść od tego, grożąc, że » 
nie tyiiko uważamy się za integralną część ludności | tem doniosą władzom, syn wyrodny w ostatni: h 
miejscowej, ale chociażby tylko z przyczyn wyżej | dniach do wracającego do domu ojca da! kilka 
wyłuszczonych mamy prawo wymagać innego Spo- |st załów z zemsty, poczem, gdy chybiły, karnie» 
sobu traktowania naszych potrzeb przez władze | niem roztrzaskał głowę ojcu, a trupa ukrył w 
Magistratu, a nawet będziemy tego żądać i Od|kałuży przydrożnej. Ujętego ojcobójcę wyrokiem 
swych słusznych praw nie odstąpimy. Miezależn;e sądu rozstrzelano. 
od tych słów paru — młodzież zwołuje w dniach W Poznańskiem, we wsi Modrzewiu, M. Ko- 
najbiiższych wiec ogólno-akademicki, na którym | zak, liczący lat 20, w sprzeczce o padział ma- 
obmyś'i dałszą swą taktykę wobec Magistratu |ją ku tak zbit matkę, że ta zmarła wkrótce. By 
pod hasiem „chcemy jeść”! zatrzeć zbrodnię, powiesił zwłoki matki i o rze- 
Zarząd kuj akaćem,ek,ej, komem jej samobójtwie doniósł? żundarmeryi. 
x Zbrodnia jadnak wyszła na jaw i zabójce a- 
resztowano. 


MORDERSTWO i KRADZIEŻ W HALIGZU. 
Z końcem ub. m. znaleziono opoda! stacyi za- 
duszoną młodę dziewczynę, ktorej zwłoki ego- 
łocono z ubran'a. Mordercę Walentego Niedbalę 
z Okna, koło Zaleszczyk ujęto, drugi zaś zbiegł. 
Zamordowana pochodziła z Królestwa, a jednym 
z morderców jest jej narzeczony. z którym tu 
przyjechała. Ujęty bandyta wyłudził od jednej 
gospodyni w pow. rohatyńskim 40.000 tor. i 
pozatem ma różne karygodne sprawki na sumie- 
niu. 

Gospodarzowi Eustachemu Musjakiewiczowi 


nie banknotów korenawych. 


Wefdle art, 7 ustawy z dnia 24 marca 1920 
o stemplowsniu i wymianie banknotów koro- 
nowych wzbronione jest: 

a) przedstawianie do wymiany i  siemplo- 
wania banknotów koronowych, przywiezionych 
z zagranicy ; 

b) przyjmowanie przez osoby prywatne I in- 
stytucyc banknotów koronowych od innych o- 
sób celem przedstawienia ich do wymiany i : , ; 
stemplowania jako swoich, jakoteż powierzanie | Skradziono ostatnio parę koni z wozem. Stani- 
w tym celu koron innym osobom i instytucyom;!S74w Balitowski, policyant państwowy, odsalaązł 

c) więcej niż dwukrotne przedstawianie dojje jednak wkrótce na targu w Tłumeczu. 


wymiany i stemplowania banknotów tej samej KRONIKA PRZEMYSKA. Ostatnio rozstrze- 
nominalnej wartości przez jedną i tę samąjlano tu zasądzonego na śmierć, Marcina kustrę, 
osobę ; lat 24, z Woli Rafałowskiej, który ub. r. wy- 


d) osobiste przedstawienie do wymiany i 
stemplowania janiejkotwiekbądź kwoty we wła 
snem lub też eudzem imieniu przez osobę, któ 
ra wydała już innej osobie pełnemoenictwo do 
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„mordował rodzinę Gregorczaków w Dubiesku. 

W ostatnim czasie z pociągu na stacyi ekradł 
Tadeusz Debrowolny torebkę z klejnotami kr. 
|Zalewskiej, wartości 500.000 M. i z 200 M. oraz 


Mekre, Śmierdzace ztóże. 

Nie tylko aprowizacya miejska ale i kołeja 
rze otrzymują z Warszawy żyto mokre, sięchie, 
niemożliwe do zmielenia a wypiecząnego z tego 
chleba nie można wprost wziąść do ust, 

Okręgowy związek kooperstyw kolrjarskich 
we Lwowie już 18 wagonów takiego zboża zwró- 
cił ministerstwu aprowizacyi, ale takie nieprzyj» 
mowanie zboża pociąga za sobą brak chleba. 
Również odsyłanie transportów nie ma żadnego 
skutku, bo nowe transporty są takie same jak 
były zwrócone. 

Kolejarze też dochodzą do przekonania że u- 


przedstawienia w jej imieniu do wymiany ilpapierami warlościowemi, w obecności właści- 
stemplowasia banknotów koronowych. Icieiki, Mimo pościgu zdołał zbiedz i podzielić 

Każda strona, zgłaszająca do wymiany wzglę-|s'ę łupem z kolegami. Inspektor policyi Herak 
dnie stempiowania b aknoty koronowe, winna |ujął go jednsk wkrótce w chwili gdy zabawiał 
urzediożyć należycie wypełnioną deęklaracyę najsię wesoło w restauracyi. W drodze na policyę 
formularzu kióry otrzyma bezplatnie w miejscu; usiiował Dob. zbiedz i skoczył do Sanu, lecz u- 
wymiany, jęto go ponownie i odprowadzono do więzienia. 

Między innemi zawiera ta deklaracya oświade | WARIAT ORIG ET REZ WADE 


czenie strony w mie,sce przysięgi, stwierdzone ||... s [ 
* [v| KADESŁAKE. |V| 


wła-noręcznym podpisem, że przedstawione ban« 
za rubrykę t} redąkcyą mia odpowiada, 


kacty nie zostały jej powierzone do wymiany 
bezpośrednio lub pośrednio przez osoby, zamie- 
szsżłe p.za granicami państwa. 

W razie stwierdzonego przekroczenia posta- 


Zakład denitystyczno-techniczny 


myślnie zlewa się wodą zboże, aby zyskało na|nowień powołanego art. 7 ustawy, pociąznie się 
wadze i przez to niszczy się zupeinie olbrzymie winnych do surowej odpowiedzialaości sądowo 
ilości tak cennego artykułu spożywczego. jkarnej w myśl art. 19 usawę (kara aresztu do 
Sprawa niszczepia w ten sposób zboża po-.6 m'esięcy i grzywna do miliona marek polskich) 
wtarza się już od dłuższego crasu, wie o lem przestrzega się przeło publiczność przed niczas 
oddawna ministerstwo aprowizacyi, ale dotąd chowaniem postanowień art. 7 ustawy it przed 
nie zrobiono niczego, aby temu uiesłtychanemu składaniem niezgodnych z prawdą oświadczeń, 
łajdaciwu kres położyć, | | |. || |. Gymiana bankactów po 100 i 1000 korcn 
„Jeżeli już nie można inaczej, wrea 280" na marki polskie edbędzie się w calej Malo- 
dziłby się na brak wagi, byle zboże było do użyt- pojyzc w czasie od 15 do 26 kwietnia br. 
ku, bo w praktykowany dotychczas sposób nisz- | Nm 
czy się wszystko. JEURSTOZY THE 
Oburzenie ludności, tak poźądsjącej kawałka 
chleba nie ma wprost granic, tem więcej, że nie 
widać, aby się zbrodniarzy przynajmniej poszu- 
kiwało. 


Sekwestr ziemniaków. 


Rozporządzeniem ministra sprówizacyi i mi- 
nisterst«a rolnictwa i dóbr państwowych 24 HE 
1920 wprowadzony został seXwesir ziemniaków 
u producen óv, posiadaiących gospodarstwa po- 
j wyżej 25 morgów jak również u nieproduceniów 
; o iie ileść posiadanych zi mniaków przekracza 
niarzy we Lwowie przestrzega się tow, kamie-|2 tet. tnetr. oraz u handlarzy, którzy do maga- 
niarzy i rzeźbiarzy w kamieniu, by we Lwowie ' zynowania ziemniaków nie zosiał, przez Wydział 
pracy nie przyjmowali aż do odwołania. |Spraw aprowizacyjnych upoważnieni, o ile po. 

— — ‘siadają więcej jak 10 cet. metr. 
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X ruchu robotniczego, 
= nr 
Z POWODU AKCYI CENNIKOWEJ kamie- 


FRANCISZEK GLASGALL 


Lwów, ul. Sykstuska 2. 112—64 


Specyalista chorób wenerycznych, skóry i moczowych 


Dr. W. LRUTERSTEIN 


b.elew kiiniki w Berline, b. sckundaryusz szpit. pows% 
ord. 11—1 */,3—5 Lwów, Sykstusa 37 (róg Słowsckiego) 


Przeł: żeństwo Stow. przem, Malarzy, farbiarzy etc. 
we Lwow u zawiadamia wszystkich swych członków, że 
w myśl uchwa y sądu polubownego Stow. nie śmią pod 
zagrożeniem kary podjąć się roboty u Pp. Makowicza 
i Lebewohla aż do chw.li wyrównania przez wymienio- 
nych pretensyi p. Kauberawi, majswowi malarskiemu. 
448—1 P. Seniuta mp. 


Wszystkim towarzyszom, przyjaciołom i znajomym 
zinarłego Męża mego, którzy wzięii udział w pogrzebie, 
jakoteż tym, którzy pospieszyli z wyrazami współczucia 
składam tą drogą strdeczne podziękowanie. 

Bronisława Kulmanowa z dziećmi. 


W Stanisławowie, w kwietniu 1920. 
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MOIROEKA (nai S) AŁOERNE al forania D 


wyświetlają obecnie wstrząsającą tragedyę z wszystkiemi przejawami okrucieństw 
rewolucyi francuskiej 1789 — w 6 wielkich częściach pt. 


paskarski, tam więc lokują kapitał. Obecny rząd 
temu przeciwdziałać nie umie i nie chce. 

Do paskarstwa się nie bierze, mimo ustawy 
o karze śmięrci. 

Rolnictwo w zaniedbaniu strasziiwem, ośm 
milionów morgów nie obsianych raz z biaku 
naizędzi i zasiewu, ale także w dużym stopniu, 
z powodu sabotażu wielkiej własności która ze 
względu i na reformę rolną i ze względu na 
większe zyski od kapitału ulokowanego w hban- 


sz 


k dw A 1 dłu do odbudowy rolnictwa brać się nie chce. 
Główną role krenje nrocza, słynna artystka dramat RIRI. Widoki najbliższe więc nie najlepsze. Jedy- 
EZ i ERTE TRE nem wyjściem io objęcie rządów przez żywioły 
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lewicow> które znajdą dość siły, aby uporać się 
z sabolażem kapitalizmu i klas posiadających, 
które gotowe postawić państwo nad brzeg przes 
paści. 

Aby ło było możliwe mysi społeczeństwo 
przejrzeć samo, 

Zwłaszcza musi zrozumieć to pracująca inte- 
ligencya, urzędnicy którzy dziś żyją w  ostatee 
cznej nędzy. 

Muszą zniknąć wszystkie uprzedzenia do kla 
sy pracującej i jej polityki zastąpionej przez PPS. 
w Sejmic i jej programu społecznego, a wów- 
czas mimo trudrości najważniejsze kwestye da- 
dzą się rozwiązać. W tym kierunku postęp w 
Polsce jest juz bardzo duży, skutki gospodarki 
prawicy coraz dotkliwsze, nie dziwnego, że oczy 
społeczeństwa zwracają się do klasy robotniczej 
która jedna jest zdolną do rozwikłania tego nie- 
słychanie trudnego położenia. 

P.zemówienie tow. posła Hausnera ; przyjęto 
burzliwemi oklaskami. 

Następnie rozwinęła się dyskusya w której 


Demonstracya dzieci. 


STRYJ, 11-go kwietnia. jprzedewszystkiem zaintefesowanej w odżywian u 
+ Oryginalna demonstracya miała tuta) miejsce. | dzieci, > 
Oto dzjaci dcżywiane w kuchniach, zaopatrywa- Wprawdzie ustanowieni przez Warszawę kie- 
nych w żywność z darów amerykańskich, wyla- | Townicy tej akcyi mają wstręt ido takich kom letów, 
ły podaną im zupę do tego stopnia niemożliwą zwłaszcza jeżeii w nich robotnicy cheą mieć coś 
do jedzenia, że nawet sprowadzony pies mie chciał |do powiedzenia, dzięki czemu akcya cała, z wy- 
jej dotknąć. jątkiem nielicznych: miejscowości, mija się z ice- 
Mali demonstranci skierowali się przed ma- lem, ale na to musi się znaleźć jakaś rada. Jeżełj 
gazyn tych kuchen, prowadzony przez p. Sane-|ktoś n,e umie akeyi zorganizować, wbrew re- 
ckiego, gdzie właśnie tkwi zło wszystkiego. Pan |klamom w brukowych d.iennikach lwowskich, 
ten rządzi żywnością bez niczyjej kontroli, bo nie | trzeba go usunąć, aby z wielkiej naprawdę akcyi 
stworzono komitetu obywatelskiego, w którem za- | były wielkie rezultaty. 
siadaliby reprezentanci najbiedniejszej ludności, —0— 
IEEE ZI TR AA WW TREO GOD OE WADZE PEDRA TOACW ZA 12 TWP TORRE OAZY CZA ZEK KE BARZE SE TES OI TTK ZERTYZA 


Dochody państwa są małe a wydatki duże, 
takie państwo nie cieszy się zaufaniem zagranicy 
i stąd kredyt bardzo trudny. Powiększyć do- 
chody państwa można tylko przez konfiskatę pz w £ 3 jia 
lub też przez bardzo wysokie opodatkowanie | przemawia:o wieiu mmowców Z robotników i in- 
zysków wojennych i fortun, powstałych w czaa | teligencyi miejscowej, 
sie wojny. Tymczasem rząd prawicy konserwa- Poczem jednogłośnie „uchwalono rezolucyę 
tywnej na to nigdy nie pójdzie. Uruchomienie | *yrażającą votum zaufania PPS i posłowi Mo- 
pracy da się osiągnąć przez odhudowę przemy- raczewskiemu a serdeczne podziękowanie tow. po- 
słu. Kapitaliści nie spieszą, gdyż przemysł so- słowi Hausnerowi. 
lidny daje zyski daleko mniejsze niż handel; pOg 


Zgromadzenia. 


Stryj, 11 kwietnia. 
W niedzielę, o godz. 11 rano w sali Sokoła 
odbyło się wielkie zgromadzenie ludowe przy 
licznym udziale robotników i inteligencyi miej- 
scowej. 


O obecnem położeniu w Polsce wygło 


| 


obszerny referat tow. posel Hausner. Mówca na 
wstępie usprawicdliwił nieobecność tow. posła 
Meraczewskiego, który z powodu prac delegacyi, 
której jest czlonkiem, około traktatu pokojowe» 
go. przybyć csobiście nie mógł. 

Po omówieniu wyczerpującym kwestyi po- 
koju i warunków postawionych przez rząd pole 
ski przeszedł do gospodarki wewnętrznej i po- 
łożenia wewnętrznego. 

Mówca dochodzi do konkluzyi, że mimo 
wszystkie trudności, jakie po pięciu latach wojny 
na ziemiach polskich rząd polski ma do poko- 
nania dziś, po półtora roku stosanki mogłyby 


, Fatalna aprowizacya, 


BORYSŁAW, 12. kwiet. pożądanym kierunku, UWalo mu się fo zupełnie. 
I Mimo wszystkie przyrzeczenia Rządu i nair>z- | Szerokie masy pracujących zrozumiały, iż tylko 
maiiszych czynników, jak np. komendy naftowej |wW drodze zwariej i simej organizacyi pod sztan- 
itd. aprowizacya Borysławia przedstawia s;ę ne-| darem PPS. osiągnąć mogą swoje cele. 
dznie. Taki stan wywołuje głębokie niezadowolenie Po zgromadzeniu odbyło się posiedzenie Rady 
być daleko lepsze. które zna'azło jassrawy iw; raz na olbrzymim Zgro- robotniczej, na którem omówiono szczegółowo sy- 
Wina leży w Seimic i rządzie, w jego poli madzenju ludowym pod golem niebem w niedzielę tuacyę w Borysa ] A 
tyce skarbowej i w ogóle w MakfoWwaniu spraw |9 godz, 5. popołudniu, W rezultacie wybrano de- k Nagromadziło się tam bowiem tyle bolów i 
Fury społecznej i gospodarczej. legacyę z robotników do Warszawy, która po-|niedomagań, a przytem tyle kraciej roboty, po- 
p stawi rządowi ultimatum. Do delegacyi przyłaczą | pieranej przez pewne sfery rządowe, że było o 


Rząd p. Skulskiego i ministra skarbu p. Grab- j>; $ A AL. AE pn 
skiego Ret drukowanie nieskończonej ilości |512 pracodawcy i przedstawiciele władz miejsco- | czem mówić. 


marek obniżyli jej wartość do minimum i dla | WYP. » s " Sprawie tej poświęcimy specyalną korespon- 
tego nie jesteśmy w stanie za granicą kupić ma- Trudne zadari: ma! tow. poseł Hausner, aby | dencyę, 


szyn i surowców, dla produkcji. zgromadzeni? opanować i 


obrady poprowadzić w -0 — 
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gdzłe o parę lat! W Cannes zmarła | mował się, jak ścisły historyk, badaniem źródeł, 

Grami 3 mioda żona. Śmierć ukochanej małżonki w nastep- albo przedstawianiem faktycznego stanu rzeczy, 
Kazimierz Ghiędowski. "stwąch swoich przyniosła zupełny przewrót w ale jako urodzony dłu czuł pociąg do = 

26-go marca b. r. zmar! we Wisxdniu dr. Ka- | życiu Chłędowskiego i skierowała umysł jego na ckologicznego badania przymiotów i słabastek 
zimietz Chiędowski. W dziedzinie hystoryi kultury |inne tory. Od tej chwili człowiek ten, najbardziej ludzkich, które jako przyczyna i siła popędowa 
i sztuki zażywał Chłędowski światowej sławy. W |towarzyski, nie bał więcej udziału w życiu to- stoją poza wszeikicmi zjawiskami historycznemi. 
październiku 1899 r. został mianowany ministrem |warzyskiem; twórca wesołych nowel nie pisat Dlatego też il ego dzieła posiadają misterny, lek- 
dla Galicyi ale niedługo potem wycofał się z Ży- |więcej belietrystycznych dzieł, lecz zwrócił się ko ironiczny, sceptyczny, czasami mizantropijny 
cia politycznego i jako prywaty człowiek oddażido studyów nad starą historya i kulturą, przez odcień. 


się całkowicie studyom nad historya kultury, pæ lata podrożuiąe po Włoszech, miesiącami pra- Poza czasowemi podróżami do Wiosna i Pary- 
korzystając ze swego znacznego majątku, zgro- |cując w malych, zapadłych miasteczkach, dnie i ża, mieszkał stale we Wiedniu. W Wiedniu był 
madził dosyć pokaźny zbiór dzieł sztuki. tygodni: spędzając w wielkich włoskich bibłiote- on przez aa cale ośrodkiem poisxiego towarzy- 

Chłędowski, który dosięgnął 78 r. życja był|kach i muzeach. "stwa. W osta.nim czas.e, kiedy u 79-1ein'ego star. 
od wielu lat wdowcem. W ostatnim czasie prowa- W tych latach samotności i pracy zgromadził ca poczęły ukazywać się oznaki fizycznej niemocy, 


dzi! we Wiedniu dosyć skromne życie nie opu- | Chłędowski olbrzymi kapitał wiedzy, dzięki które- wyrażał często życzeni» powrotu do Polski. Je- 

szczając swego mieszkania prawie przez 40 lat. mu potem w następnych latach wydawał liczne dynem jego pragnieniem było umrzeć w swojej 
Ze śmiercią Chłędowskiego ginie jeden znaj- | książki, traktujące o włoskiej literaturze i sztuce. | ojczyźnie. 

więcej interesujących przedstawicieli europejskie- | Były to monograli: o Sienie, Ferrarze i Rzymie, | Między -uscizną literacką Chłędowskiego znaj- 

go życia umysłowego doby obacnei. Z początku |historya włoskiego rokoko, które budziły w naj- duje sie zupełnie nowe, skończone dzieło, traktu- 

zajmował się literaturą, pisząc pełne jronii, po- | szerszych kołach wisikie zainteresowanie dla wło- jące o historyk i kulturze francuskiego renesansu 

łotu i pięknie stylizowane nowele, skiej iiteratury i sztuki. Książki, pjsane po pol- z kej świetnej doby, która zwiazana jest z imionami 
W owym czasie ożenił się Chłędowski zmło- sku, ukazywały sis zawsze ‘prawie równocześn;e Franciszka |, Henryka il, Katarzyny Medici i 

dą warszawską aktorką, która jednak wkrótce | w języku niemieckim, poczem tłómaczono je na Henryka IV. 

po ślubie zachorowała na zapalenie płuc. Choroba | wszystkie niemai języki europejskie. Główną za-ł Lo 

zony skłoniła go do wyjazdu z nią na południe, | leta jego książek było to, że Chłędowski nie zaj- | 


TEATR STYLOWY Od wtorku dnia Lószo kwietnia br. wzruszający dramat z życia poszakiwacza złota 
4ech aktach — Nadto: 
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7 W niedziele 11 b. m. odty!o się zebranie przod- 
stawicieli spółdzielni spożywczych kolejarzy vo- 
kręgu Dyrekcyi Lwtowskiej. 

Zjazd został zainicyowany przez Związek O- 
kręgowy Współdziełczych Stowarzyszeń prato- 
wników kolejowych we Lwowie, do którego 
wszystkie Spółdzieinie jako członkowie należą. Tu 
należy podkreśić solidarność i karność Związko- 
wą, bo na 40 zorgan,zowanych Spółdziemi przy- 
nyio trzydzjesiu kilku przedstawiciei wszystkich 
zakątków kresćtw wschodnich zaś reszta uspra- 
wiedliwiła pisemnie swą nieobecność, Ze Wwjąz- 
ku Okręgowego byli obsceni Rada Nadzorcza i 
Zarząd. 

Porządek dzicnny dał możność mówcom wy- 
powiedzenia się we wszystkich sprawach, nie bra- 
klo też krytyki lecz po wyczerpitiącem wyjaśnie- 
rju ze strony Zarządu dosził wszyscy do przeko- 
vanja, że Związek Okręgowy pozostawiony na 
rasce losu przez Rząd, nie wyczuwający potrzeby 
dania intenzywnej pomocy w formie 20-miljono-, 
wego kredytu, któryby obecnemu a katastrofal- 
nemu położeniu aprowizacyjnemu i cennikowemu 
mógi sprostać. 

Padły równ,eż ostre zarzuty i słowa pod a- 
dresem Rządu a zwłaszcza Ministerstwa skarbu 


e 
Walne Zętomaczenie 
członków Bzółki z ogr. odpow. „Oikos“ 
Parowa fabryka stolarska we bwowie. 

Serdecznie się cieszymy, gdy jest do zanoto- 
wania fakt, który jest oznaką, że budzi się w na- 
szem społeczeństwie zmysł przedsiębiorczości, że 
przemysł nasz się dźw 44: tozwija, bo to podnosi 
nas wszystki:h w oczach sąsiadów, bo to powię- 
ksza nasze bogactwo narodowe. 

Z tego punktu widzenia z łatwością notujemy, 
że onegdaj odbyło sio Wane Zgromadzenie udzia- 
iewców timy „OIKOS“ parowa fabryka stolarska 
Spółka z ograniczoną odpowiedziainością we Lwo- 
wis, która też w tym dniu przeistoczyła się na fir- 
mę „Oiros* Związkowe Zakłady przemys i bu- 
downictwa drzewnego, Spółka akcyjna o kapitale 
zakładowym 40,000.000 marek. 

Ze sprawozdania Zarządu dowiedzieli się o- 
beeni, wśród których zauważyliśmy same poważne 
osobistości kak ze świata finansowego, fak przemy- 
s'owo i rękodzieiniczego (Dyr. Bischof, Dyr Bie- 
żeński, Borkowski, Rektor Dzteślewski, Dyr. Głu- 
chowski, Jarzyna, I. Mitwiw, Dyr. ' Liptay Dyr. 
Padewski Rucker, Dr. Godlewski, Dr, Słuszkiewicz 
inż, Słuszkiewicz, Dr, Merunowicz, Radca Wojcie- 
ij- Prezydent Winiarz, Radca Wczelak, Wierciń- 

ali i my) o Szydkm rozwoju przecsięb orstwa 

kiore pówsiawszy we wrześrju 1917 roku z ka- 
piraiem 192.000 koron, aby nabyć, uruchornić fa- 
| brykę stoferską przy ul. Zamarsiynowsiiej 53 dziś 
prowadzi własne cziery potężne zakłady przemy- 
słu drzewnego we Lwowi:, w Piotrkowie Rzę- 
śrie poiskiej i w Sieicu Bieńkowi:, produkujące 
fabrykaty i półfabrykaty dia cieśli, stolarzy bu- 
dowianym i meblowych od belek, desek, dyktów, 
tornja ow: płyt klejonych, gontów, parkietów po- 
cząwszy, 4 na drzwiach, oknach, meblach wło- 
scjańskich, biurowych (biurka półamerykańskie— 
Specyajność) i luksusowych skończywszy. Spół- 
ka wykonuje też portale, urządzenia will, hote- 
li, banków, budynki dla bezdomnych, a także 
wyrabia progi kolejowe i materyały eksportowe — 
daiąc całym rzeszom robotniczym zarobek, a ich 
rodzinom dach nad głową i chleb codzienny. 

Nowy Zarzad mą już utorowaną drogę do 
dalszego rozwoju dzięki szczęśliwie przygotowa- 
ne; pracy kilkuletniej poprzedniego zarządu, 
który procz uruchomienia 4 zakładów o rocz- 
nej produkcyi 500—600 wagonów i 2 samo 
dzielnych repreżentacyi (w Warszawie i Gdań. 
sku) przeprowadził sprawnie w kilku miejsco- 
wościach eksploatacyę i manipulacyę znacznych 
drzewostanów, zakupił ogromne we wschodniej 
Małopolsce przestrzenie gruntów ze starodrze- 
wiem ma których będzie prowadzić wzorową 
Rospodarkę leśną i tworzyć kolonie robotnicze 
I małorolne dla inwalidów W. P, — dalej za- 
bezpieczył sobie na własność znaczne place skła 
dowe przy głównym porcie w Gdańsku two- 
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Zjazd keoperatyw kolejarzy. 


(po zdaniu sprawozdania delegacyi, która konfe- 
rowała z Panem Viceminisirem Skarbu podczas 
Jego pobytu we Lwowie) albowiem ten czynnik 
przy dobrych chęciach i woli mógłby niejedno 
zło usunąć. 

Związek okręgowy aprowiduje 130.090 głów. 
a ma do dyspozycyi iyko 8 mliozów Kor. nie 
może wizc podołać swemu zadaniu wsocć coraz 
większej drożyzny i upadku waluty. 

W dalszej dyskusyi napiętnowali mówcy ostro 
gospodarkę ministerstwa Aprowizacyi, jakoteż sła- 
wne Puzappy, Delegatury M. Aprow. it. p. któ- 
re przez swe chaotyczne zarządzen;a utrudniają 
i wprost zabraniają kupna od producentów tak 
w kraju jak i na Ukrainie, natomiast tolerują orgie 
paskarzy i rozmaitych intytucyi, które pod pła- 
szczykiem Rządi: uprawiają pokątną i karkołomną 
podwyżkę cen i lichwę. 

Po przerwie obiadowej wznowiono dyskusyę 
i ustaiono normy dla wszystkich Spółdzieini, ty- 
czące si? jednolitej kalkuiacyi cen poczem uchwa- 
lono wysłać natychmiast delegacyę do Minister- 
stwa Skarbu, Aprowj:acyl i Kolei celem poczy- 
ti na energicznych kroków co do pomocy finan- 
scwej i użatwień aprowizacyjnych. : 


rząc į tam silną piacówię polskiego przemysłu. 

Kapitał akcyjny 4v7400 Qu0— mk. gotówką 
już wpłacony, ma być — ze względu na za- 
pewnieny dalszy rozwój towarzystwa — pod- 
wyższony do kwety 60,000.000— mk. 

Wiceprezydent Izby handlowej i przemysło- 
wej p. Ludwik Winiarz w ngser serdecznych 
słowach wyraził imieniem dotychczasowych 
udziałowców uznanie ruchliwemu, pracowitemu 
Zarządowi i zasłużonej przy rozwoju towarzy- 
stwa Radzie Nadzorczej. 

Z czystego zysku po potrąceniu odpisów, 
dywideud, tantyem, renumeracyi dla urzędni: 
ków i znacznej dotacyi na poprawę aprowizacyi 
dła robotników uchwałono przekazać następu- 
jace kwoty ma pon'żej podane cele rarodowe i 


dobroczynne: 

1) Na fłoię polską K 5.000 — 
2), BBE TS. E f + „ 2.000— 
3) „ organizacye szantowe n 500— 
4) „ ociemniałychinwalid. WP. „  2.000'-— 
5) „ ochronę dziecka . . » 3000— 
6) „ kolonie młodzieży nad mo- 

rzem polskiem è 1»  2.000— 
7) „ bursę rzemieś!lniczą im. Des 

kerta . i f - 2'000 — 
8) „ komitety piebiscylowe : 

Spiski i Orawski 2 » 5.000— 

Ceszyński 4 „  5.000— 

Mazurski i Warmski „ 5b000— 

Górno śląski i . „ 15.000:— 
9, dar naredowy im. J. Pił. 

sudskiego x « „ 1000— 
0) „ Związek naukowych towa- 

rzystw . ; s «s  1.000:— 
11) „ stypendyum im. „Obren- 

ców Lwowa“ 230922 


które to kwoty leżą w kasie firmy „Oikos* do 
dyspozycyi odnośnych komitetów., 

„Przybyła więc nam nowa na silnej finanso- 
wej podstąwie i fachowej wiedzy oparta pla» 
cówka przemysłu rodz mego, kiórej serdecznie 
życzymy dałsze4o pomyślnego rozwoju. 


_ w CU 


Ogtoszenia Maoistratu. 


Zakład aprowizacyjny wzywa pp. kupców 
rejonowych dzielnicy I. Il. II, IY i V by zgło” 
sili się w Zakładzie dnia 14. bm. we środę, zaś 
pp. kupcy rejonowi dzielnicy VI, zarządcy kon 
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Wzywa się przeto pp. kupców rejonowych, 
zarządców konsumów i zakładów by z kartami 
poboru które im dnia 15. bm. wyda XVIL B. 
Departament Magistratu zgłosili się w Miejskim 
Zakładzie aprowizacyjnym celem wykupna asy- 
gnat na margarynę a to pp. kupey dzielnicy 
L M, 1I, IV i V w piątek dnia 16. bm. zaś 
kupcy dzielnicy VI i zarządcy konsumów i za- 
kładów w sobotę dnia 17 bm. i 

Maglatrat król. stoł m. Lwowa. 
—— 


Komunikaty. 


KOMITET MAJOWY. +, 
odbędzie posiedzenie w czwartek o godz. 7. wiecz. 
w łokalu Rynek 8. Wzywa się wybranych towarzy- 
szy, aby bezwarunkowo na to posiedzenie wszys- 
cy punktualnie przybyli. Chodzi o nałeżyte przy- 
gotowan;e uroczystości 1. Maja. 

POSIEDZENIE KLUBU RADNYCH P. P. S. 
odbędzje się w środę o godz. 7. wiecz. w sali 
Rynek 8 I p. Wzywa się wszystkich członków 
aby bezwarunkowo i punktualnie przybyli. 

POSIEDZENIE RADY ROBOTNICZEJ wraz z 
zarządami organizacyi zawodowych i klubem rad- 
nych gminnych odbędzie się w niedzielę o godz, 
10, przedpoł, w sali Rynek 8. Referat o sytuacyi 
politycznej i taktyce wygłosi tow. Jerzy So- 
chacki, sekretarz generainy PPS. z Warszawy. 

Wzywa się interesowanych towarzyszy par 
tyjnych, aby ma to posiedzenie punktualnie i 
wszyscy przyby:ł. 

WYBORY DO RADY ROBOTN, PPS. we Lwóo- 
wie mają się odbyć do 25. bm. według zorgan'- 
zowanych zawodów. Wszystkie związki zawodo- 
we mają zwołać wi tym celu zgromadzenia, na 
których dokonany będzie wybór delegatów. O 
dnia zgromadzenia musi się zawiadomić sekreta- 
ryat polityczny. z 

PREZ. RADY ROB. T 

ZAWODOWE ZEBRANIE KAFLARZY we 
Lwowie odbędzie się w piątek 16. kwietnia © 
godz, 6-tej wieczorem w lokalu własnym. 

WALNE ZGROMADZENIE CZŁONKÓW 
OGNISKA Związku polskiego nauczycielstwa 
szkół powsz. we Lwowie odbędzie się w nie- 
dzielę 18. kwietnia br. o godz. 11. rano w Szkole 
męskiej im. Kościuszki ul. Czarneckiego 1. L p. 
W zgromadzeniu wezmą udział posłowie pp. 
Smuliwowski i Wożnicki. 

ZE WZGLĘDU AKCYI CENNIROWEJ upra- 
sza się prowincyonalnych Kamieniarzy omijać 
Lwów aż do odwołania. 

Związek kamieniarzy grup miejsc. Lwów. 
15—2. 

ZEBRANIE PRZETOKOWYCH, BLOKOWYCH 
[I ZWROTNICZYCH odbędzie się w Związku ko- 
leiarzy ul. Grodecka 1. 69 parter, dn;a 14. kwiet- 
nia (środa) o godz, 6-tej wieczorem. 

Na porządku dziennym sprawa „Konsumu 
przy Dojazdowej”, wybór komisyi kontrolującej. 
Referować będzie tow. prof. Kordasiewicz 

Koledzy! Jawcie się wszyscy. 

= METALOWCY TOW. PARTYJNI. Wybory 

do Rady robotniczej odbędą się w piątek 16. 
kwietnia w lokaiu związku przy w. Ormiańskie! 
31 o godz, 7. wieczorem, 

WIECZORNICĘ TANECZNĄ urządza „Koło 
zabawowe drukarzy lwowskich“ w niedzjelę dnia 
18. kwistnia, Początek o godz, 7. wieczorem, — 
Wstęp tylko za zaproszenjami. 

BACZNOŚĆ KOLEJARZE. 

W piątex dnia 16. bm. o godz, 6. wieczorem 
punktualnie, w lokalu organizacyj ul. Grodecka 
69 odbęd.je się zebranie członków rady robotni- 
czej. Celem przeprowadzen,a wyborów wzywa s% 
mężów zaufania do przeprowadzenia spisów 


sumów i kierownicy zakładów dnia 15, bm. | wszystkich członków PPS. wśród kolejarzy Iwow- 
we czwartek celem wykupnu asygnat na chleb, |Skih. — Po ustaieniu ilości członków nastąpią 
Chleb ten sprzedawany będzie na kartki | WYDOTY. 


chlebowe oznaczone Nr. 8. których ważność 
upływa dnia 20. kwietnia we wtorek. 

W przyszłym tygodniu sprzedawać będą 
skiepy miejskie, r jonowe i konsumy margarynę 
w cenie po 53'20 marek czyli 76 koron za kg. 
w ilości po pół kg. na rodzinę, za ściągnięciem 
kuponu Nr. 30 ark, kuponowego, 


—0— 
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NOWI PRENUMERATOROWIE otrzymają 
bezpłatnie początek znakomitej powieści Artura 
Ćwikowskiego p. t.: „Pod tuna“, krórą drukujemy 
w odcinku „Dziennika Ludowego”. 


e 


Teatr felelos 
TOOD L7. 


|V| OGLOSZEMIA. | 


uzdolnionej w kra- 
Panny wieczyźnie poszu-|* 
kuje się ul. św. Zofii 11A 
parter na prawo. 


Kryniea-Zakopane 
sezon kąpielowy, płatniczych, |P. 
keinerów, cukierników, kuch- 
mistrzów, kucharzy, bufeto-' 
we, panien do kasy, kelne- 
rek, garderobianki, kucharki; 
restauracyjne, pokojowe, słu- 
żące, praczki, różną służbę 
żefiską i męską poszukuje 
Galicyjskie biuro Kopernika 


z dobrego do- 


Chłopak z, mu zostanie 


przyjęty jako uczeń do 
andiu delikatesów i towa- 


iph Dz 


14—3; 


ZAŚ : 
r] 


ks e, 
=iSłomkowe ieee 
damskie, męskie i dzie- 
einne hurtownie | częściowo. 
Najnowsze modele ru 
deszły. — Przefasonowania 
słomkowych i filcowych ka- 

peluszy przyjmuję Lwów, ul. 
Kościelna 1. 8 (gmach Izby 
rękodzielniczej J. TWORZY- 
(JAŃSKI, gen. zastępca pa- 
|rowej fabryki kapeluszy. w 
Myślenicach skżadnica: 
Lwów, ut. Kościelna I. 8. 

ślusarze i toka- 
Zdelłni rze potrzebni za- 


raz Zamarstynowska 29. 


Fortepian 
cąc najwyższe 
wykluczając prowincye — 


iub Fiznino 
kupuję, pla- 
ceny, n'e 


najwspanialsze arcydzieło wyiwórmi 
Pathee Freres w Paryżu, 


UR. 01 | 
i 


ONI æ 


6 częściachi 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


X. SYMF 


wstrząsniącj dramat w 


Nagniofki 


uporczywe odciski i zgrubiałe naskórhi usuwa 
radykalniz bez najmniejzego bolu 


LIIAGCRA GMIA NA COUS 


Jeden 
najznakomitszych filmów francusk. 


—— | Adwokat dr. Kłaksymilicn Appenzeller prze-, 
niesie swą kanceiaryę 16, kwietnia 1920 r. do 
domu l. 21. przy ul. Kopernika, gdzie prowa- 
dzić ią będzie wspólnie z p. adwokatem drem 
Aeirykiem bówenherzem. 


ay ji, t aitanta i bosnia! 


mi PERI CAERETIE Í 


poleca w LE im wyborze po cenach fabrycznych 


tierfownia przyberów do palenia 
mum .. ETOILE mm | 


Gen. zast. 425—5 R 


BMEMBZJ Macuel 


laww>wr, Fkmzminaierzov aa 


Skiad i wyrób: 


TEM A. ETAR, LWA, Pe GrAOgYk 


| 
| Cana flaszki z pędzelkiom Mis. 5:60 


a. | 


Bra Antoniego 


Chorohky skóry, włanów., Kosmety- 


rów korzennych, Oraz re-|Markiewicz, Lwów, Szes: 
stauracyi pod firmą „Zako-|tyckich 6 
Bo. Lwów, ul. Akademicka 
. 24. “ 4 
——) Kamienica 


Poszukuję Aj dwupiętrowa z komiortem 


raz dziew-ido sprzedania w Okolicy 
cząt do fabryki za dobremlulicy Potockiego. — Wiado- 
wynagrodzeniem. Schleicherjmość ul. Sodowa |. 6, 1. p. 


Rzeźnicka 14. na prawo. 
kauczukowe i metalowe wy- 


PIELZĘCIE keuuje po najtatczych cenacł 
Mykotanx= L io Maks GiaSGF Iman 


Mylzutnewiea= 1. 1% 


CRORZETP weneryczne. skórne, zastarzałe — 


leczy smoocymlistam dir. 
E'ERISC FL, 


vilica Wmaiowyw tL ZL. 
Wstrzykiwanie preparatu Nee Salvarsanu tylko przed- 
południem, 12—26 


mm O aea eÁ 


BaCZNEOŚCĆ! 


Zawiadamiam P. T. Publiczuość iż sklep mój 
przy uł. J- giellońskiej 17 zupełnie zwinąłem i pro: 
wadzę nadał hurtowny skład rowerów. maszyn do 
szycia eraz przyborów do tychże 


przy ul. BERNSTEINA 8. 11 p. 


Fóbus leosenniann. 


i eaa 
Kawa, Rerbata, Hakan 
codziennie ANGIELSKA Benscorf, Suchard 


świeżo palona, i CEYLOŃSKA i Van Hutten 
po cczauk przystępnych poleca Główay skład kawy i herbaty 


| Józefa Masia, wów kingi? | 
Nadz wyczaji ne 


walne Zgromadzenie 


ułonków kozszmu kozdakiorów kolej. we Lgonie |: 

które odbędzie się dnia 25 kwietnia 

o godzinia 2»giej popołudniu w sail 

gimnastycznej szkoly kolej. przy 
uł. Dojazdowej 


z następującem porządkiem dziennym: 

1) Wybór Zarządcy Buchaltera w miejsce ustępu- 

jącego. 

2) Zmiania Statutu § 1. 

3) Krótkie sprawozdanie z !. kwartału roku gosp. 

1920 r. 

4) Wnioski członków. 

W razie braku kompletu Nadzwycza:nego Walnego 
Zęromadzenia odbędzie się tego samego dnia z tym 
samym porządkiem dziennym o godz. 3- -ciej po połud. 

Uprasza się PP. członków o liczny udział. 


Za Zarząd: Buchalter 
Sliwa 


LISTY PRZEWOZOWE 


Ogy _ Ogłnszenie. 


“ANE LURUKADLLNIE 


Powszechnego Mawerzyszonia GpOŻYWCZESO 


Stow. zarej z ogr poręką 
w Wmocymzłeeewia i okolicy 


odbędzie się w niedzieię dnia 25. kwietnia b. r. 
o godzinie 9-tej rano w sali Sokoła w Borysławiu 
z następującym porządkiem dziennym: 
1) Odzzytanic protokołu z ostatniego Walnego 
Zgromadzenia. 
2) Sprawozdanie Zarządu i Radv Nadzorczej za 
191718 i 1918,19 rok i przeclożenie zamknięć ra- 
chunkowych. 
3) Sprawozdanie komisyvi rewizyjnej i wniosek na 
udziełenie absolutoryum ustępującemu Zarządowi, 
4) Rozdział zysków. 
5) Ziniana slatu u Stowarzyszenia. 


6) Znaczenie hooperatyw w życiu spoiecznem. 
(Referat). 

T) Program naszych praz. (Referat). 

8) Wybory: a) kady Nadzorczej i ich zastępców ; 


b) Komisyi rewizyjnej; c) zat»ierdzenie propono- 
wanego Zarządu. 
9) Wolne wnioski. 
UWAGA: W razie braku przewidzianego Statutem 
kompletu, następne Waire Zgromaczenie odbędzie się 
tego samego dnia i w tymże lokalu o godz. 1% tej rano 
i uch wały jego będą prawomocne bez względu na ilość 
obecnych. 
Preres: 
Wincenty Markowski. 


Sekretarz: 
Belesław Glasor. 


Chłopca da rwzauszzmia gazet 


lub poszukuje 


dziewczyny Adm. „Dziennika Ludawżpo”, 
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udziela z ni 
Lekcyi nauk giknnazya!- 
nych rutynowany korepety- 
tor, słuchacz filozofii, naj- 
chętniej za mieszkanie. = 
Przygotowuje do eami 
nów. opecyalność: c 
greka, matematyka. Zgłosze- 
nia pod , Tadda“ do Admin. 
„Dziennika Ludowego“. 


Adres: 


POLECA 


Zast. nacz. red. i redaktor odpowiedzialny: JAN 


SZCZYREK. 


Drukarnia Ign. Jaegera 
= We LW o vio, UL Sykstusa 33 


ka lekarska. Choroby wensryczne 
Röntgen. Lampy kwarcowe. Darsan- 
wallzacya. Endoskopia. Diatertia. 


mów, kiementyry sak 1 faeo psina Aegea 
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Zaproszenie. 


Zwyczajne roczne 


Walne Zgromadzenie 


Stowarzyszenia spożywczego kolejarzy 
„Oszezędność' w Stryju 
Stowarzyszenia zarej. z ograniczoną poręką 
ouhędzie się w sobstę dnia 17-g0 
kwietnia 1920 r. © godz. 3-ciej pe 
poludniu w budyniu kolejowym przy 
ulicy Trybunalskiej L 35, parter. 
(Szkoła konduktorów). 

Z porządkiem dziennym : 

1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego 

Zgromadzenia. 
2 Sprawozdanie komisyi kontrolującej z wnioskiem 
o udzielenie ustępując. Zarządowi absolutoryum 


4) Wniosek Rady Nadzorczej co do rozdziału czy 
stego zysku. 


5) Wybór Zarządu i Rady nadzorczej: 
6) Wnioski i interpelacye członków. 


b. Ostafiński. ©. Piotrowski. 


i wyżej płacę za 
aparat Zękiw szticznyci 


starych, polamanych 
Kupuję również zębypojedyńcze. 


Jjeszozże tyiko do ozwartku 15-50 Pr. 
St. Wolski, „Grand Hotei“ ul. Legionów, pokój 16, IL. p. 
Przyjmuję bez przerwy do godz. 7emej wieczór. 


Drukiem A. Gokimana we Lwowie, Sykstuska 19. 


